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NASI AKTUALNI LIDERZY SONDY      str. 2

Prudnickie TBS Sp. z o.o., administrator nieruchomości 
Wspólnot Mieszkaniowych, zaprasza na

ROCZNE ZEBRANIA 

OGÓŁU WŁAŚCICIELI NIERUCHOMOŚCI

Wszystkie zebrania odbywają się w biurze Prudnickiego TBS 
Sp. z o.o. przy ul.Mickiewicza 7 w Prudniku, w terminach poda-

nych w indywidualnych zaproszeniach.

Na zebraniach omawiamy wszystkie ważne sprawy dotyczące 
Państwa budynków (bieżące wydatki, wykonane i planowane 
remonty, umowy itd).

W przypadku gdyby osobisty udział właściciela na Zebraniu 
nie był możliwy, może on udzielić pełnomocnictwa do jego 
reprezentowania innej osobie (wzór pełnomocnictwa jest 
dostępny na stronie tbsprudnik.pl w zakładce WSPÓLNOTY 
MIESZKANIOWE lub do odebrania w naszym Dziale Wspólnot 
Mieszkaniowych). 

Ponadto jesteśmy dostępni pod numerami telefonów +48 77 
406-83-50 oraz+48 77 547-49-69 w godzinach od 7.00-15.00

Gorąca kampania wyborczaPOLITYKA

Samorządowa kampania wyborcza nabiera rumieńców. Po słabym początku, liderzy poszczególnych 

komitetów rozpędzają się, na różne sposoby zachęcając do głosowania na swoich kandydatów 

i zniechęcając do popierania konkurentów. Kandydaci sypią obietnicami jak z rękawa. Gorąco jest w mediach 

społecznościowych, a w realnym świecie co rusz ktoś informuje o zniszczonym lub zerwanym banerze. 

W Prudniku nie doszło do debaty, ale na horyzoncie jest kolejna. Jednym słowem wyborcze wzmożenie trwa.
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WYBORY 

Oto aktualni 
liderzy naszej 
sondy: Zawiślak, 

Kruk, Plicko  

i Kozaczek

T
rwa internetowa sonda, w ramach 

której internauci wskazują, kto ich 
zdaniem powinien zostać włoda-

rzem w gminach powiatu prudnickiego.

 W Prudniku na czele stawki niezmien-

nie jest obecny burmistrz Grzegorz Za-

wiślak (45,5% głosów), choć liczba głosów 
oddanych na niego przez tydzień spadła 
o 3,3%. Kolejni kandydaci to: Katarzyna 
Czochara (z 38,8 na 31,4) i Leszek Czereba 
(z 5 na 18,2), który wyprzedził Stanisława 
Mięczakowskiego (z 7,5 na 5).
 W Głogówku przetasowania. Liderką 
nadal jest Jolanta Kruk (zmiana z 52,4 na 
37,9). Marcin Kus wysunął się na drugą 
pozycję (z 9,5 na 27,6) razem z Piotrem 
Bujakiem (zmiana 28,6 na 27,6). Stawkę 
zamyka Henryka Tabor (z 9,5 na 6,9).
 W gminie Biała zmiana na pierwszym 
miejscu - Damiana Tarnowskiego (z 56,3 
na 35) zdetronizował Edward Plicko (z 25 
na 60). Trzecie miejsce zajmuje Dawid 
Pientka (z 12,5 na 3,3), a czwarte Kamil 
Wiertelarz (z 6,3 na 1,7).
 W Lubrzy również zmiana na fotelu 
lidera. Damian Drabik zanotował spory 
spadek z 83,3 do 32%, przez co spadł na dru-

gie miejsce, ustępując Mariuszowi Kozacz-

kowi (z 11,1 na 43,9). Trzecia Arleta Maciuch 
poprawiła swój wynik z 5,6 do 24,1%.
 Za tydzień – 27 marca nastąpi podsu-

mowanie sondy w gazecie (głosowanie 
zakończy się dzień wcześniej). Wyniki po-

dajemy na bieżąco na portalu TerazPrud-

nik.pl. Dane opublikowane w artykule 

pochodzą z 19 marca z godz. 14.20. (d) n

eprasa.pl 97deb3c82a
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Andrzej DEREŃ

W sierpniu czeka Prudnik wielkie, sportowe wydarzenie. 
Na ulicach miasta znajdzie się meta czwartego etapu  
wyścigu kolarskiego 81. Tour de Pologne (TdP).
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Czesław Lang, Henryk Charucki i Grzegorz Zawiślak podczas konferencji prasowej na temat organizacji 
mety etapu Tour de Pologne w Prudniku

WYDARZENIE

Tej rangi wydarzenia sportowego w Prudniku już dawno nie było
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edycji Tour de Pologne

W
yścig rozpocznie się 12 
sierpnia we Wrocławiu 
i już trzy dni później 
zawita do miasta u stóp 

Gór Opawskich. Meta znajdować się 
będzie w Krakowie (zawodnicy dojadą 
tam 19 sierpnia). W Prudniku będzie finał 
pierwszego w trakcie wyścigu, ponadwu-
stukilometrowego etapu, o charakterze 
sprinterskim (trzy wcześniejsze będą 
górskie). Meta położona będzie najpraw-

dopodobniej na wysokości Szkoły Podsta-
wowej nr 4 przy ul. Kościuszki. Zawodnicy 
dotrą do Prudnika z Dolnego Śląska po 
pokonaniu lotnych premii w Otmucho-
wie i Głuchołazach.
- Będziemy w Prudniku, będziemy 
mogli dać ludziom wiele radości, wiele 
emocji sportowych i przypomnieć tak 
wielkiego kolarza, jakim był Stasiu 
Szozda - mówił obecny podczas konfe-
rencji prasowej (13 marca) w Prudniku 
Czesław Lang, kolarski olimpijczyk i 
dyrektor TdP. – Stasiu był zawsze moim 
wielkim wzorem do naśladowania i 
wielkim przyjacielem. Pierwszy medal 
Mistrzostw Świata zdobyliśmy razem 
w San Cristobal, w drużynie, w której 
jechali Stasiu Szozda, Mytnik, Nowicki 
i ja.

– Coś niemożliwego w Prudniku jest 
możliwe, coś, co było nieprawdopo-
dobne, jest prawdopodobne, kolejny 
raz udowadniamy, że przekraczamy 
granice i kolejne bariery – komentuje 
burmistrz Grzegorz Zawiślak. – To, co 
się wydarzy, będzie najlepszą promocją 
Prudnika od lat i na pewno na wiele lat.
- Chcemy ten etap poświęcić Staszkowi 
Szoździe – dodaje znakomity, polski ko-
larz senior Henryk Charucki. - Memoriał, 
który organizowany jest w Prudniku, roz-
wija się, startuje w nim sporo młodzieży i 
dzieci. Najfantastyczniejszy wyścig, który 
oglądałem w zeszłym roku, to był ten dla 
małych dzieci, gdzie dopingowano cały-
mi rodzinami. To było wspaniałe.
 Tour de Pologne ma rangę międzyna-
rodową, ponieważ odbywa się w ramach 
cyklu UCI World Tour z takimi prestiżo-

2023 – Matej Mohoric (Słowenia)

2022 – Ethan Hayter (Wielka Brytania)

2021 – Joao Almeida (Portugalia)

2020 – Remeco Evenepoel (Belgia)

2019 – Pavel Sivakov (Rosja)

2018 – Michał Kwiatkowski (Polska)

wymi wyścigami jak: Tour de France, 
Giro d’Italia, czy Vuelta a Espana. Organi-
zatorzy szacują, że rywalizacja w Polsce 
oglądana będzie w około 100. krajach.
 Dodatkową atrakcją dla mieszkań-
ców i gości miasta, będzie odrębny wy-
ścig Tour de Pologne Junior, dedykowany 
młodszym zawodnikom, który prowa-
dzić będzie ulicami Prudnika.
- Z racji tego, że ten wyścig również objęty 
jest zawodami UCI, stąd przy wyborze 
trasy należało kierować się odpowiednią 

standaryzacją – mówi naszej redakcji 
dyrektor Agencji Sportu i Promocji w 
Prudniku Małgorzata Halek. Wyścig 
młodzieży przebiegać będzie w okolicach 
parku oraz w rejonie ulic Strzeleckiej i 
Grunwaldzkiej. Przed Agencją Sportu 
i Promocji oraz Gminą Prudnik jeszcze 
sporo biurokracji, spotkań (uzgodnienia) 
i prac technicznych, które umożliwią 
organizację wydarzenia.
 Po raz ostatni Tour de Pologne zawi-
tało do Prudnika w lipcu 2012 r. Lokalna 

ranga wydarzenia była jednak niższa 
od obecnej, ponieważ znajdował się tu 
tylko finisz lotny (na ul. Kościuszki na wy-
sokości budynku prokuratury). Niemniej 
wyścig wzbudził spore zainteresowanie 
prudniczan i na trasie przejazdu zgro-
madziła się spora publiczność. Jest więc 
szansa, że podobnie będzie w tym roku, 
tym bardziej, że zawodnicy dotrą do 
Prudnika w dzień wolny od pracy.
 Tour de Pologne organizowany jest 
od 96. lat. n
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Uroczystość odbyła się 12 marca na placu przed Muzeum Wojska 
Polskiego w Warszawie

Karolina WICHER-SIENKIEWICZ

Z PORADNIKA DIETETYKA (101)

Czy jedliście minestrone?
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25 LAT POLSKI W NATO

Pułkownik Kaliciak 
uhonorowany

B o g a t a  i  o d ż y w c z a 
zupa warzywna. Głów-

nymi składnikami tej 
potrawy są cukinia, 
papryka, marchew i 

pomidory. Minestrone to tradycyjne 
danie włoskie, które przyrządzone 

W 
Warszawie podczas 
uroczystego apelu z 
okazji 25-lecia wstą-

pienia Polski do Paktu 
Północnoatlantyckiego wyróżniono 
pochodzącego z Prudnika płk. Grze-

gorza Kaliciaka.
 Dyplomy uznania ministra obro-

ny narodowej wręczono dowódcom 
jednostek wyróżniających się we 
współpracy z NATO, w tym  płk. 

Grzegorzowi Kaliciakowi, dowódcy 
15 Brygady Zmechanizowanej w 
Giżycku. Dyplomy wręczył szef re-

sortu Władysław Kosiniak-Kamysz.
 Grzegorz Kaliciak to jeden z 
najbardziej znanych wojskowych 
pochodzących z ziemi prudnickiej. 
Służył podczas misji wojskowych w 
Iraku i Afganistanie, dowodził obro-

ną „ratusza” w Karbali. Jest autorem 
książek wojennych. (d) n

jest na bazie bulionu warzywnego. 
Co ciekawe, istnieje wiele sposobów 
na jego przygotowanie. Zupę moż-

na podawać z makaronem, ryżem 
lub kaszą, np. jaglaną. W każdym 
włoskim domu przyrządza się ją 
inaczej. Minestrone jest daniem 
dietetycznym i niezwykle zdrowym. 
Bogatą nutę, wspaniały smak i za-

chęcający aromat nadają mu zioła 

i przyprawy. Zupa ta jest częstą po-

zycją w jadłospisach dietetycznych i 
posiada swoje spore grono ulubień-

ców. n
 

Autorka jest psychodietetykiem 

(wizytówka gabinetu w dziale 

„Medycyna i zdrowie”)

Skład:

l 500 g pokrojonych w kostkę

   warzyw (marchew, pietruszka,  

   por, cebula, pomidor, papryka, 

   cukinia, seler, fasolka szparagowa)

l 2 kostki bulionu warzywnego bio

l 30 g oliwy z oliwek

l zioła (bazylia, oregano)

l Przyprawy (pieprz czarny 

    i ziołowy, papryka słodka, 

    kurkuma, mielony kminek, sól)

l Natka pietruszki do dekoracji

l 80 g drobnego makaronu

Przygotowanie:

Kroimy drobno cebulę i por. Sma-

żymy poszatkowane warzywa na 

oliwie z oliwek i przekładamy do 

garnka. Dodajemy pozostałe warzy-

wa pokrojone w kostkę, zalewamy 

wodą (ok. 1 l.). Całość doprawiamy 

i gotujemy na wolnym ogniu ok. 15 

minut. Do zupy dodajemy maka-

ron i gotujemy kolejny kwadrans. 

Minestrone doprawiamy do smaku 

i posypujemy natką pietruszki. 

Smacznego!

eprasa.pl 97deb3c82a
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Spotkanie na temat nowe odcinka 
ścieżki rowerowej. Strzeleczki chcą 
się połączyć cyklotrasą z gminą 
Krapkowice.
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ZA TYDZIEŃ

ŚLADEM NASZYCH ARTYKUŁÓW

STATYSTYKA

Z Prudnika nad Odrę 
po ścieżce rowerowej

Poznaj wszystkich kandydatów

Burmistrz: To nie jest 
najważniejszy problem

W Opolu ubywa mieszkańców

Z
abór kilku sąsiednich miejsco-
wości przez Opole, tylko na 
papierze hamuje demografi cz-

ny regres tego miasta. Jak informuje 
„Nowa Trybuna Opolska” w ciągu 
roku liczba mieszkańców stolicy wo-
jewództwa zmniejszyła się o 1,2 tys. 

osób. To tyle, ile liczy mieszkańców 
Łąka Prudnicka. W tym tempie za 
kilka lat Opole znów będzie miało tyle 
mieszkańców, co przed poszerzeniem 
granic w 2017 r. Przez wchłonięcie 
wiosek liczba opolan powiększyła się 
o 9,5 tys. osób. (d) n

rowerowa, która pozwoli bezpiecz-
nie dotrzeć na dwóch kółkach z 
Prudnika do Krapkowic i Odry. Osią 
ścieżki są drogi wojewódzkie nr 409 
i 414 i przebiega z Prudnika, przez 
Lubrzę (w pomnikowej alei lipowej), 
Białą, Moszną, do Zieliny. Brakuje 
jeszcze odcinka między Zieliną a 
Steblowem. 
 O planowanym odcinku Strze-
leczki – Steblów informuje burmistrz 
Strzeleczek Marek Pietruszka: - Popra-
wi ona bezpieczeństwo na drogach, 
umożliwiając oddzielenie ruchu 
rowerowego od ruchu samochodo-
wego. Spotkanie z przedstawicielami 
firmy Certigos Engineering Sp. z 
o.o. w Rybniku, pod koniec zeszłego 
tygodnia, dotyczyło uzgodnień tech-
nicznych związanych z projektem 
m.in. kwestii rodzaju nawierzchni, 
odwodnienia i zjazdów. (d) n

G
mina Strzeleczki prowadzi 
działania zmierzające do bu-
dowy nowego odcinka ścieżki 

rowerowej między miastem a Steblo-
wem w gminie Krapkowice.
 Wszystko wskazuje na to, że już 
za kilka lat powinna powstać ścieżka 

Pożyczka GotówkowaPożyczka Gotówkowa

Pożyczka Gotówkowa

Przykład reprezentatywny dla Pożyczki Gotówkowej w promocji „Zimowe okazje edycja II”: Rzeczywista Roczna Stopa Oprocentowania 
(RRSO) wynosi 12,01%, całkowita kwota kredytu (bez kredytowanych kosztów): 21 551,97 zł, całkowita kwota do zapłaty: 28 131,74 zł, 
oprocentowanie stałe 11,40% w skali roku, całkowity koszt kredytu: 6579,77 zł (w tym: prowizja 0%, odsetki 6579,77 zł), 
58 miesięcznych rat równych w wysokości 485,03 zł, pierwsza rata płatna po 30 dniach od uruchomienia kredytu. Kalkulację wykonaliśmy 
27.01.2024 r. na reprezentatywnym przykładzie.
Promocja „Zimowe okazje edycja II” trwa od 27.01.2024 r. do 26.04.2024 r. i dotyczy pożyczek gotówkowych, których udzielamy na wybrany okres od 48 do 
70 miesięcy, z kwotą do wypłaty na podstawie umowy w wysokości od 5000 zł do 40 000 zł. Z promocji możesz skorzystać, jeśli w ciągu ostatnich 6 miesięcy, 
licząc od dnia wnioskowania, nie miałeś w Banku Millennium S.A. (dalej też „my”) pożyczki gotówkowej lub konsolidacyjnej, zobowiążesz się przelewać 
dochód netto lub wynagrodzenie w wysokości określonej w umowie pożyczki, min. 1000 zł netto miesięcznie w całym okresie jej spłaty, na swój rachunek 
oszczędnościowo-rozliczeniowy prowadzony u nas oraz wyrazisz zgodę na otrzymywanie informacji handlowych przez kanały elektroniczne i na przetwarzanie 
przez bank swoich danych osobowych w celu przekazywania przez nas informacji dotyczących produktów i usług firm współpracujących z nami. W przypadku 
braku w danym miesiącu zadeklarowanego wpływu oprocentowanie pożyczki w tym miesiącu zostanie podniesione o 0,4 punktu procentowego, nie więcej 
niż do wysokości ustawowych odsetek maksymalnych, zgodnie z treścią art. 359 § 2¹ Kodeksu cywilnego – w takiej sytuacji stała rata ulegnie odpowiedniej 
zmianie. Promocja nie łączy się z  innymi promocjami dotyczącymi pożyczek gotówkowych. Szczegółowe warunki promocji zawarte są w Regulaminie 
promocji Pożyczki Gotówkowej „Zimowe okazje edycja II”. Szczegółowe zasadyi warunki, według których udzielamy pożyczek, opisujemy w Regulaminie 
kredytów i pożyczek udzielanych Klientom indywidualnym przez Bank Millennium S.A. Standardowe opłaty, prowizje i oprocentowanie pobieramy zgodnie 
z Cennikiem Pożyczki Gotówkowej. Z tymi dokumentami możesz zapoznać się w naszych placówkach i na naszej stronie www.bankmillennium.pl. Zanim 
udzielimy Ci pożyczki, każdorazowo oceniamy Twoją zdolność i wiarygodność kredytową. W uzasadnionych przypadkach możemy odmówić Ci udzielenia 
pożyczki.

RRSO 

12,01%

prowizja 

0%

Promocja trwa do 26.04.2024 r.

Na duże i małe
metamorfozy

Weź promocyjną Pożyczkę Gotówkową  
Banku Millennium

Zapraszamy do oddziału partnerskego:
ul. Sobieskiego 11-13, 
Prudnik

W 
k o l e j n y m  w y d a n i u  T y -
g o d n i k a  P r u d n i c k i e g o 
opublikujemy pełną listę 

kandydatów na radnych do Sejmiku 
Województwa Opolskiego (z okręgu 

obejmującego powiat prudnicki), 
Rady Powiatu w Prudniku, Rad Miej-
skich w Białej, Głogówku, Prudniku, 
Korfantowie i Strzeleczkach oraz Rad 
Gminnych w Lubrzy i Walcach. (d) n

W 
poprzednim numerze 
o p i s a l i ś m y  s p r a w ę 
i n t e r w e n c j i  S t r a ż y 
Miejskiej  w Prudni-

k u ,  k t ó r a  z a c z ę ł a  e g z e k w o w a ć 
legalne umieszczanie ekspozycji 
na gminnych chodnikach przez 
przedsiębiorców. Na razie odby-
wało się to w formie ustnych in-
formacji. Część przedsiębiorców 
jest zbulwersowana taką sytuacją, 
uważając że to dodatkowy cios w 
i tak ciężką sytuację handlowców 

w  c e n t r u m  P r u d n i k a ,  k t ó r y c h 
szybko ubywa, czego widocznym 
przejawem jest kilkadziesiąt za-
mkniętych lokali. Zajęcie chod-
nika wiąże się z opłatą wynika-
jącą z uchwały Rady Miejskiej i 
wynosi 1 zł za 1 m kw. za dzień.

 Zdaniem b u r m i s t r z a  s p r a w a 
dotyczy właściwego umieszcza-
nia reklam, tak, by nie przeszka-
dzały innym osobom poruszają-
cym się w miejscach publicznych.

-  U w a ż a m ,  ż e  p r o b l e m  r e k l a m 
chodnikowych w naszym mieście 
n i e  s t a n o w i  n a j w a ż n i e j s z e g o 
elementu  jego funkcjonowania, 
jednak trzeba pamiętać, że ich 
ustawienie i rozmiar muszą być 
adekwatne do miejsca, w którym 
s ą  e k s p o n o w a n e  –  k o m e n t u j e 
sprawę burmistrz Grzegorz Za-
wiślak. -  Niestety zdarza się, że 
r e k l a m a  m o ż e  b y ć  p r z y c z y n ą 
„ k o l i z j i ”  d l a  k o r z y s t a j ą c y c h  z 
chodnika i w tym przypadku mie-
liśmy taką sytuację. Komendant 
S t r a ż y  M i e j s k i e j  o d e b r a ł  w  t e j 
sprawie zgłoszenie mieszkańca, 
który uznał, że reklama została 
u m i e s z c z o n a  n i e p r a w i d ł o w o  - 
stąd interwencja funkcjonariuszy 
Straży Miejskiej. (d) n
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Były biurowiec przy ul. Tkackiej w Prudniku powinien być 

wyburzony, a w jego miejscu powstać nowy obiekt. Byłoby  

taniej i korzystniej dla estetyki strefy konserwatorskiej. 

We wtorek (12 marca) odbyły 

się wybory do Młodzieżowej 

Rady Gminy Walce.
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Biuro reklamy
48-200 Prudnik  ul. kościuszki 13a 

tel. 77 436 28 77
reklama@tygodnikprudnicki.pl
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Wybory w trakcie

BUDOWNICTWO

WALCE

PRUDNIK

Takich budynków nie powinno się remontować

Młodzieżowa Rada Gminy wybrana

Ktoś pozrywał plakaty

N
ie wszyscy wytrzymują wy-

borcze napięcie. 11 marca ktoś 
pozrywał kilka banerów na 

skrzyżowaniu ul. Dąbrowskiego z Woj-
ska Polskiego w Prudniku. To miejsce, 
gdzie niemal regularnie, co wybory, 
uszkadzane są materiały wyborcze.
 O szkodach poinformowana zo-

stała policja, której funkcjonariusze 
pozbierali materiały wyborcze. Jak nas 
poinformował Jacek Urbański, wieczo-

rem tego samego dnia przedstawiciele 
komitetu Prawa i Sprawiedliwości 
odebrali z komendy policji banery kan-

dydatów PiS. Dwa z nich były na tyle 
nieuszkodzone, że można je było po-

nownie powiesić na ogrodzeniu przy 
ul. Dąbrowskiego. Rano okazało się, że 
znów zostały zerwane. Sprawę po raz 
kolejny zgłoszono policji.
 Po ponownym powieszeniu już 
nikt ich nie zerwał, a w ciągu kilku dni 
ich liczba wzrosła do niemal 20. Ulica 

Dąbrowskiego nie jest jedynym miej-

scem, gdzie są niszczone banery. Do 
podobnych sytuacji dochodzi również 
w innych miejscowościach. Sprawy 
zaogniają się, gdy w jednym miejscu 
niszczone są tylko niektóre banery, 
co rodzi przypuszczenie nieuczciwej 
walki konkurencyjnych komitetów lub 
prowokacje. Komitety też mają za usza-

mi, tradycją jest wieszanie banerów w 
miejscach bez zgody właścicieli, co jest 
niezgodne z prawem. Takim tradycyj-
nym punktem jest obskurny płot ruin 
zamku w Łące Prudnickiej.
– Zgodnie z obowiązującym prawem 
w czasie trwania kampanii materiały 
wyborcze podlegają ochronie prawnej. 
Oznacza to między innymi zakaz ich 
niszczenia, usuwania, zamalowywania 
pod groźbą kary aresztu albo grzywny 
w wysokości do 5 tys. złotych. Przepisy 
te reguluje artykuł 67 Kodeksu wykro-

czeń – informuje policja. n

O
glądając remont gminnego 
budynku byłego biurowca 
przy ul. Tkackiej w Prudniku 
można odnieść wrażenie, 

że ten rozebrany został niemal całko-

wicie do ścian nośnych, stąd logiczne 
pytanie, czy nie lepiej było go wyburzyć i 
postawić nowy obiekt, ładniejszy, dosto-

sowany architektonicznie do starówki. 
Po „klocku” zbudowanym w czasach 
PRL-u mało kto by tęsknił. Tymczasem 
obiekt modernizowany jest tak, jakby 
jego bryła ze schodami była co najmniej 
zabytkiem i konieczne było zachowanie 
jego głównych elementów.
 Okazuje się, że po czasie do takich 
wniosków doszli również włodarze mia-

sta. Do tematu biurowca z ul. Tkackiej 
nawiązał burmistrz Grzegorz Zawiślak 
podczas konwencji wyborczej Porozu-

mienia Samorządowego, tłumacząc 
dlaczego nie ma sensu przeprowadzać 

generalnego remontu budynku byłej 
szkoły średniej przy ul. Podgórnej: -Ta-

kich budynków się nie remontuje, bo się 
nie opłaca, tylko buduje nowe.
 To ważne, bo wciąż wiele osób ma 
przekonanie, że wyburzanie starej 
zabudowy jest zasadne (bo wiekowe i 
zniszczone), natomiast konstrukcje z 
PRL-u lub późniejsze są na tyle „świeże”, 
że warto je remontować. Jak się okazuje 
nie jest to regułą. Poza niektórymi wy-

jątkami, na przykład budownictwem 
mieszkaniowym, pozostałe pamiątki 
budowlane z okresu socjalizmu zasłu-

gują na wyburzenie i zastąpienie obiek-

tami nowymi i lepszymi, zwłaszcza w 
obszarach strefy konserwatorskiej, bo po 
prostu szpecą otoczenie. Szczególnymi 
„koszmarkami” są pawilony handlowe i 
wszelkiego rodzaju dobudówki.
 Czasem projektanci sprzed lat choć 
w części stawali na wysokości zadania. 

Takim przykładem jest zabudowa 
mieszkaniowa prudnickiego rynku i czę-

ści sąsiednich ulic. Choć same budynki 
architektonicznie w niczym nie przy-

pominają wyburzonej zabudowy, to 
zachowano ich odpowiednią wielkość, 
położenie (z modyfikacjami), a także 
ciągli komunikacyjne. Dodawano też 
przysłowiowe „pięć groszy”, jak podcie-

nia, urozmaicające miejską przestrzeń, 
których przed wojną nie było.
 Pozostając w temacie ul. Tkackiej 
można zapytać, co w takim razie miałoby 
powstać w miejscu wyburzonego biurow-

ca? Projektanci mieliby szerokie pole do 
popisu, łącząc nowoczesność z tradycją te-

go zakątka starówki. Uliczka zawsze miała 
charakter bocznego zaułku i zaplecza dla 
bogatych kamienic rynkowych. Jeszcze po 
wojnie stały tam kamienice i budynki go-

spodarcze, które ostatecznie wyburzono. 
Nowoczesny technicznie budynek móg-

łby nawiązywać do nich. Miasta północnej 
i zachodniej Polski, które zniszczone zosta-

ły w wyniku działań II wojny światowej, 
mają spore doświadczenie w odtwarzaniu 
zabudowy na terenie swoich starówek. 
Niektóre lepiej, inne gorzej, ale jest skąd 
czerpać dobre wzorce. n

Ilona Wyciślok (przewodnicząca), 
G r a ż y n a  S z c z e p a n e k  ( z a s t ę p c a 
przewodniczącego), Anna Glombik, 
Eliasz Luda, Aleksander Wyciślok, 
Samanta Hulin (członkowie).
W skład Młodzieżowej Rady Gminy 
Walce II kadencji wejdą:
OKRĘG I: Paweł Polanik, Sofie Linek, 
Jan Polanik, Dominika Mainka, 
Anna Maria Ptasińska, Mateusz 
Waloszek, Mariusz Hajduk, Bartosz 
Helman.
OKRĘG II: Marek Cichoń, Kacper 
Faszynka, Wiktor Ochlast.
OKRĘG III: Carmen Gawlica, Da-

mian Galant, Laura Syma, Paweł 
Heine. (d)n

W 
wyborach spośród 32 kan-

dydatów młodzież wybra-

ła 15 radnych, którzy będą 
reprezentować ich w samorządzie. 
Nad prawidłowym przebiegiem wy-

borów czuwała komisja w składzie: 
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nie odbyła się planowana na 15 marca debata 
kandydatów na burmistrza prudnika.

Andrzej DEREŃ

PADAŁY OSTRE SŁOWA

Debata kandydatów odwołana

Trzech kandydatów na burmistrza zorganizowało wspólną konferencję prasową

Z
organizowane przez redak-

cję Prudnik24.pl spotkanie z 
udziałem publiczności miało 
być podzielone na części. W 

jednej z nich kandydaci mieli odpowia-

dać na pytania redaktora gazety Macie-

ja Dobrzańskiego, w innej na pytania 
publiczności oraz sobie nawzajem.

 W nocy z wtorku na środę (12/13 
marca) gazeta wydała oświadczenie o 
rezygnacji z organizacji debaty: – Dziś 
wieczorem z inicjatywy trójki kandy-

datów odbyliśmy rozmowy. Zarówno 
Leszek Czereba, Katarzyna Czochara, 
jak i Stanisław Mięczakowski zapro-

ponowali zmianę warunków formuły 
debaty. Dotyczyło to pierwszej jej czę-

ści, w której pierwotnie miałem zadać 
kandydatom 10 pytań dotyczących 
najważniejszych kwestii związanych z 
rozwojem Prudnika i gminy. Według 
nowej propozycji – będącej de facto wa-

runkiem udziału wymienionej trójki w 
debacie – miałbym zadać tylko jedno 
lub dwa pytania, a następnie kandy-

daci przepytywaliby siebie wzajemnie. 
W części trzeciej mielibyśmy – wedle 
tej samej propozycji – zrezygnować 
z pytań od publiczności i zastąpić je 
pytaniami od przedstawicieli sztabów. 
O ile w kwestii trzeciej części zadeklaro-

wałem dostosowanie się do propozycji 
(czyli rezygnację z pytań od publiczno-

ści), o tyle nie mogę zgodzić się na mar-

ginalizowanie w debacie roli dzienni-

karza. Debatę organizuję społecznie, 
firmuję ją swoją twarzą, a także marką, 
dla której pracuję. Sytuacja, w której 
nie mogę zadać kandydatom przygoto-

wanych przez siebie pytań jest dla mnie 
nie do zaakceptowania. (…) W tym 
miejscu z kronikarskiego obowiązku 
dodam, że Grzegorz Zawiślak, kolejny z 
kandydatów, nie zgodził się na zmianę 

pierwotnej formuły. Reasumując: do 
dziś (12 marca – przyp. red.) debata była 
umówiona, przygotowania odbywały 
się pełną parą. Trójka kandydatów 
zaproponowała jednak na finiszu 
warunki, których jako organizator nie 
mogę przyjąć. Rzecz jasna – mieli do te-

go prawo – każdy występuje tam, gdzie 
chce i nie mam o to pretensji. Proszę 
jednak o zrozumienie – jestem dzienni-

karzem i – powtórzę – nie wyobrażam 
sobie sytuacji, w której nie mogę zadać 
przygotowanych przez siebie pytań 
(całość oświadczenia znajduje się na 
Facebooku Prudnik24.pl).

 Oświadczenie zelektryzowało 
trójkę kandydatów: Katarzynę Czocha-

rę, Leszka Czerebę i Stanisława Mię-

czakowskiego, którzy dzień później o 
godz. 13.00 zorganizowali konferencję 
prasową na ten temat.

– Dzisiaj rano przeczytałem informację, 
że debata, która miała się odbyć 15 mar-

ca ze wszystkimi kandydatami na bur-

mistrza została odwołana – mówi Le-

szek Czereba. – Wczoraj rozmawiałem 
z panem redaktorem Dobrzańskim 
na temat tej debaty. Przekazał, że roz-

mawiał z panią poseł i jest propozycja, 
żeby zmienić tę debatę w ten sposób, 
żeby było mniej pytań od prowadzą-

cego debatę, natomiast więcej między 
kandydatami. Przystałem na taką 
propozycję, uważając że jest bardzo 
dobra, z uwagi na to, że kandydaci mo-

gą między sobą więcej porozmawiać, 
więcej dowiedzieć i poruszyć problemy 
mieszkańców.

 Kandydat, podobnie jak pozostali, 
oczekiwał, że przekazane uwagi mają 
charakter propozycji i będą dalsze 
uzgodnienia: – Jesteśmy gotowi do 

debaty, nikt tej debaty nie zerwał. Pan 
Dobrzański przekazał informację, że po 
konsultacji z radnym Mięczakowskim 
i panem burmistrzem Zawiślakiem, 
przekaże mi jakie są ich stanowiska.
– Gdy rano dowiedziałam się, że debata 
zostanie odwołana, to był dla mnie 
wielki szok – mówi Katarzyna Czocha-

ra. – Jestem za tym, żeby rozmawiać w 
debacie na temat przyszłości Prudnika, 
za tym, żeby odbywała się według 
ogólnie przyjętych standardów. Jeśli 
jest to debata mieszkańców Prudnika, 
to przede wszystkim mieszkańcy Prud-

nika powinni w pierwszej kolejności 
mieć możliwość otwarcie, na sali, przez 
mikrofon, zadawać nam, kandydatom, 
pytania, również te, które mogłyby być 
co dla niektórych osób niewygodne. 
Nie boję się pytań, nie boję się debaty i 
jej chcę.

 Kandydatka dodała, że chętnie od-

powie publicznie na wszystkie pytania 
przygotowane przez Macieja Dobrzań-

skiego oraz że w debacie zada pytania 
wszystkim konkurentom.

– Ubolewam, że mimo uzgodnień i 
deklaracji dalszych rozmów w sprawie 
uzgodnienia, w jakiej formule, jak ma 
się debata odbyć, o godz. 23.00, bez po-

informowania mojego sztabu wybor-

czego oraz sztabów panów Mięczakow-

skiego i Czereby, za pomocą mediów 
społecznościowych, dowiedzieliśmy 
się, że debata się nie odbędzie – dodała 
kandydatka.

– Jako lider i kandydat na burmistrza 
komitetu Tak! Dla Ziemi Prudnickiej, 
podtrzymujemy nadal deklarację i go-

towość do uczestniczenia w tej debacie. 
Nie boimy się trudnych pytań, mamy 
trudne pytania w stosunku do burmi-

strza i również oczekujemy trudnych 
pytań od państwa – to z kolei fragment 
komentarza Stanisława Mięczakow-

skiego. – Nie zostało to  uzgodnione z 
nami, do dziś czekamy na informacje 
dotyczące konsultacji, które podjął 
pan redaktor z panem Zawiślakiem. 
Nie uczestniczyliśmy w tym, więc ocze-

kiwaliśmy, jakie jest stanowisko pana 
Zawiślaka. W trójkę zadeklarowaliśmy 
chęć uczestnictwa w tej debacie, czeka-

jąc na odpowiedź pana Zawiślaka. To 
nie my zerwaliśmy debatę, tylko decy-

zję jednoosobowo podjął pan redaktor 
w konsultacji z panem Zawiślakiem.

– Byłem gotowy do merytorycznej de-

baty – to z kolei odniesienie Grzegorza 
Zawiślaka w mediach społecznościo-

wych. – Leszek Czereba, Katarzyna 
Czochara i Stanisław Mięczakowski 
– nie dość, że nie byli gotowi, to jeszcze 
chcieli ograniczyć rolę organizatorów 
i mieszkańców! Zgodziliśmy się na za-

proszenie Prudnik24.pl i kształt debaty 
podobny do tej z 2018 r., gdzie dzienni-

karze zadawali pytania, był także czas 
na pytania od publiczności. Zasady 
debaty były znane od ponad dwóch 
tygodni. Jednak pozostali zachowali 
się w sposób skandaliczny i postanowili 
na 3 dni przed debatą wymusić zmianę 

zasad! Niedopuszczalnym jest cenzu-

rowanie mediów i chęć sprowadzenia 
prowadzącego i organizatora do roli 
ozdoby na debacie. Jeszcze gorszym w 
naszym zdaniem odebranie głosu nam 
– mieszkańcom i w zamian otrzymanie 
przygotowanych pytań od sztabów wy-

borczych kandydatów. Nie tak wyglą-

dały debaty znane od wyborów w 2014. 
Niestety niedojrzałość i tchórzostwo 
pozostałych kandydatów sprawiło, że 
debata się nie odbędzie.

Wywołany sytuacją szum medialny 
sprawił, że znajdujący się po obu stro-

nach sporu kandydaci apelowali o to 
samo, przede wszystkim, żeby miesz-

kańcy mogli zadawać pytania, choć to 
miał być element negocjacji i propono-

wanych zmian.

– Po raz pierwszy spotykam się z tego 
typu formą debaty, gdzie miały być 
pytania przygotowane wcześniej, od-

czytywane z kartki, a nie jak to się ma 
w zwyczajach demokratycznych, pod-

chodzenie do mieszkańca, który chce 
zadać pytanie i na bieżąco otrzymuje 
odpowiedź – mówiła posłanka.

 Leszek Czereba: – Informacja, która 
została dziś opublikowana, zdyskredy-

towała nas nie tylko w oczach miesz-

kańców, ale i komitetów, ponieważ 
osoby, które z nami współpracują, 
również były nią zaskoczone oraz że 
publiczność nie będzie mogła zadawać 
kandydatom pytań.

 Kuriozum sytuacji polega na tym, 
że nadal wszyscy kandydaci wyrażają 
chęć udziału w debacie i nadal wszyscy 
oczekują na najistotniejsze dla nich 
jej elementy – możliwości zadawania 
pytań zarówno sobie wzajemnie, jak i 
ze strony publiczności.

 Ostatecznie do takiego spotkania 
dojdzie w ramach cyklu debat Radia 
Opole – 27 marca w Prudnickim Ośrod-

ku Kultury.

 Co nie udało się od razu w Prudniku, 
sprawnie zrealizowane zostało w Bia-

łej, gdzie 13 marca w Gminny Centrum 
Kultury odbyła się debata czterech 
kandydatów na burmistrza. Trwała go-

dzinę. Na koniec wszyscy podali sobie 
ręce. n
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Skarbnik 
powiatu 
z nagrodą

WYRÓŻNIENIE

Skarbnik Powiatu Prudnickiego 
Larysa Zamorska na Kongresie 

Skarbników w Warszawie została 
wyróżniona „Złotym” dyplomem 

Fundacji Rozwoju Demokracji 
Lokalnej za działalność na rzecz 

środowiska skarbników jednostek 
samorządu terytorialnego.

W
ładze Powiatu Prud-
nickiego przywiązują 
dużą uwagę do ochrony 
dziedzictwa przyrod-

niczego. W 2022 r. Samorząd Powiatu 
Prudnickiego oddał do użytku trzy 
parki w ramach programu ochrony 
bioróżnorodności w województwie 
opolskim. Obiekty założeń parkowych 
w nowym wydaniu to efekt gruntow-

Bezpiecznie po 
wyremontowanych drogach

INWESTYCJE

Droga Powiatowa nr 1250 w Skrzypcu

Październik 2020. Uroczyste oddanie do użytku drogi Biała – Górka 
Prudnicka . Od lewej burmistrz Białej Edward Plicko, starosta Radosław 
Roszkowski, wicestarosta  Janusz Siano.

W 
m i j a j ą c e j  k a d e n c j i 
S a m o r z ą d u  P o w i a -
towego w Prudniku 
zrealizowane zostały 

modernizacje kilku kluczowych 
powiatowych dróg. W ostatnim Mo-
nitorze Powiatu informowaliśmy o 
inwestycjach drogowych oddanych 
w ubiegłym roku, w tym przypomi-
namy dwa zadania, zakończone w 
2020 r., które przyniosły ponad 10 
kilometrów kompleksowo wyre-
montowanych dróg.

Pierwsza inwestycja objęła prze-
budowę powiatowej drogi relacji 
Trzebina –  Skrzypiec. Modernizacja 
przebiegała na odcinku od skrzy-
żowania z drogą krajową nr 41 w 
Trzebinie,  do drogi powiatowej 
nr 1250 w Dytmarowie, łącznie 5,8 
kilometra. Dzięki zadaniu udało się 
de facto scalić nową nawierzchnią 
przejścia graniczne w Krzyżkowi-
cach oraz Trzebinie. Modernizacja 
kosztowała prawie 9 milionów zło-
tych. Zarządowi Powiatu udało się 
pozyskać 6,2 miliona dofi nansowa-
nia z funduszy europejskich, które 
zarząd województwa przeznaczył 
na drogi lokalne (PROW), 1,5 mln zł 
dołożyła też Gmina Lubrza, a współ-
praca z wójtem Kozaczkiem przy 
zadaniu była doskonała.

 

Sprawnie udało się zrealizować 
modernizację drogi relacji Biała – 
Górka Prudnicka. Prace rozpoczęto 
w listopadzie 2019 r., a oddanie dro-
gi do użytku nastąpiło w paździer-
niku 2020 r. Długość zmodernizo-

wanego odcinka to 5,5 km., koszt 
przedsięwzięcia wyniósł 8 milionów 
zł., z czego 4 miliony pochodziły z 
rządowego Funduszu Dróg Samo-
rządowych, natomiast po 2 miliony 
dołożyły: Samorząd Powiatu Prudni-
ckiego i Gmina Biała. 

Ta inwestycja jest dla nas niezwy-
kle istotna, jako że fi nalizuje ponad 
10-letnią pracę Samorządu Powiatu 
Prudnickiego nad przebudową 
drogi Biała-Pogórze. Ten odcinek, 
który łączy miasto Biała z Górką 
Prudnicką,  jest  ważny również 
ze względów bezpieczeństwa w 

regionie, ponieważ pełni funkcje 
ewentualnego objazdu dla drogi 
wojewódzkiej 414 –  mówił starosta 
Radosław Roszkowski, dziękując 
burmistrzowi Edwardowi Plicce za 
pomoc w realizacji zadania. n

Nowe parki 
bioróżnorodności

EKOLOGIA

Park Zespołu Szkół w Głogówku

Park przy II LO w Prudniku wchodzącym w skład Zespołu Szkół Rolniczych

Park przy PCM w Prudniku

nej rewitalizacji, jeden znajduje się w 
Prudniku, obok Szpitala Powiatowego, 
kolejny  w Głogówku, za tamtejszym li-
ceum. W obu przypadkach utworzono 
utwardzone alejki, powstały skalniaki z 
ławkami, tereny zostały odpowiednio 
ukształtowane oraz wzbogaciły się o 
nowe nasadzenia drzew oraz kwiatów, 
park w Głogówku wyposażony został 

również w altanę. W obu lokalizacjach 
objęto ochroną, w formie pomników 
przyrody, cenne okazy drzew. 

Kolejnym miejscem, które zyskało 
uporządkowane „zielone płuca” jest 
park przy II Liceum Ogólnokształcą-
cym w Prudniku. Ta inwestycja była 
związana z utworzeniem nowej pra-
cowni pszczelarskiej w Zespole Szkół 
Rolniczych. Ten unikatowy w skali kra-

ju projekt edukacyjno-przyrodniczy 
wzbogacił powiatową szkołę o nowo-
czesne laboratorium, pomieszczenia 
do produkcji miodu oraz odświeżony 
przyszkolny park. Zarośnięty i zaniedba-
ny niegdyś teren został zrewitalizowa-
ny, utworzono tam alejki wraz z trasą 
edukacyjną, budki dla owadów oraz 
małą pasiekę. Wartość przedsięwzięcia 

to ponad 2,5 mln. zł, a dofinansowanie 
unijne ponad 2 mln. zł. Władze Powiatu 
Prudnickiego przywiązują dużą uwagę 
do ochrony dziedzictwa przyrodniczego. 
W 2022 r. Samorząd Powiatu Prudnickie-
go oddał do użytku trzy parki w ramach 
programu ochrony bioróżnorodności 
w województwie opolskim. Obiekty 
założeń parkowych w nowym wydaniu 
to efekt gruntownej rewitalizacji, jeden 
znajduje się w Prudniku, obok Szpitala 
Powiatowego, kolejny  w Głogówku, za 
tamtejszym liceum. W obu przypadkach 
utworzono utwardzone alejki, powstały 
skalniaki z ławkami, tereny zostały 
odpowiednio ukształtowane oraz wzbo-
gaciły się o nowe nasadzenia drzew oraz 
kwiatów, park w Głogówku wyposażony 
został również w altanę. W obu lokaliza-
cjach objęto ochroną, w formie pomni-
ków przyrody, cenne okazy drzew. 

Kolejnym miejscem, które zyskało 
uporządkowane „zielone płuca” jest 
park przy II Liceum Ogólnokształ-

cącym w Prudniku. Ta inwestycja 
była związana z utworzeniem nowej 
pracowni pszczelarskiej w Zespole 
Szkół Rolniczych. Ten unikatowy 
w skali kraju projekt edukacyjno-
-przyrodniczy wzbogacił powiatową 
szkołę o nowoczesne laboratorium, 
pomieszczenia do produkcji miodu 

oraz odświeżony przyszkolny park. 
Zarośnięty i zaniedbany niegdyś teren 
został zrewitalizowany, utworzono 
tam alejki wraz z trasą edukacyjną, 
budki dla owadów oraz małą pasiekę. 
Wartość przedsięwzięcia to ponad 2,5 
mln. zł, a dofinansowanie unijne po-
nad 2 mln. zł. n
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Dzięki zrealizowanej inwestycji szkoła zyskała nowoczesny teren sportowo-rekreacyjny

Otwarcie terenu rekreacyjnego poprzedziła szkolna uroczystość

Andrzej DEREŃ

„Medyk” ze ścianą wspinaczkową
Zespół Szkół Medycznych w Prudniku ma nowe boisko wielodyscyplinarne i ściankę 
wspinaczkową. Ta ostatnia jest jedną z niewielu tego typu konstrukcji na terenie placówek 
oświatowych w województwie opolskim.
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PRUDNIK

I
n w e s t y c j a  k o s z t o w a ł a  n i e c o 
ponad 617 tys. zł i została finan-
sowana z budżetu Samorządu 
Województwa Opolskiego, bo 

też szkoła jest jednostką organiza-
cyjną tego szczebla lokalnej władzy. 
Dyrektor szkoły Adrianna Benroth 
miała nie lada orzech do zgryzienia, 
ponieważ ogród dawniej willi fabry-
kanckiej jest niewielki, częściowo 
położony na pochyłym terenie i 
na dodatek pod ochroną konser-
watorską jako zabytek. Udało się 
jednak uzyskać szereg pozwoleń i 
ostatecznie optymalnie wykorzystać 
posiadaną przestrzeń, budując tam 
niepełnowymiarowe (400 m kw.) 
wielodyscyplinarne (koszykówka, 
siatkówka, piłka noża, tenis) boisko 
z nawierzchnią poliuretanową, stały 
stół do tenisa stołowego, a na ścianie 
szkolnego garażu szeroką na 12,5 
m ściankę wspinaczkową z trzema 
torami o wysokości 3,9 m. Wcześniej 
był tam trawnik, a na ścianie kosz 
do koszykówki. Prace, z przerwami 
rozpoczęły się w maju 2022 r.

- Trochę zazdrościliśmy innym szko-
łom boisk oraz słynnych „Orlików” 
– mówi dyrektor szkoły. - Musieliśmy 
korzystać z bazy, która nie była na-
szą własnością i nie było też łatwo 
pani z wuefu przemieszczać się na 
większych odległościach.
 Z gratulacjami dla szkoły po-
spieszyli m.in. wicemarszałek woje-
wództwa Zuzanna Donath-Kasiura, 
wicekurator oświaty Artur Zapała, sta-
rosta prudnicki Radosław Roszkowski, 
radna sejmiku Janina Okrągły oraz 
obecni na uroczystości dyrektorzy po-
wiatowych szkół w Prudniku.
 Jak zapewnia szkoła, ścianka bę-
dzie dostępna również dla uczniów 
innych szkół, trzeba się tylko zapo-
wiedzieć i umówić na wizytę. Zajęcia 
na ściance odbywają się pod opieką 
przeszkolonych operatorów.
- Na ściance rozwiązuje się problemy. 
Wspinanie to jest taka dziedzina, którą 
jak się wykonuje, to myśli się tylko o tym, 
gdzie postawić nogę i rękę – mówi o idei 
wspinaczki Adrianna Benroth, która 
również sama uprawia ten sport. n
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Gości spotkania wita Marcin Husak

Zwiedzanie Prudnika rozpoczęło się od muzeum

Andrzej DEREŃ

TURYSTYKA

Stu przewodników 
zwiedzało Prudnik
Blisko 100 przewodników PTTK z województw opolskiego i dolnośląskiego 
rozpoczęło sezon przewodnicki w Prudniku. (17 marca)
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Mariusz Kozaczek

A
D

R
ZE

J 
D

ER
EŃ

LUBRZA

Wójt wysłał pół tony 
pszenicy do ministra

Andrzej DEREŃ

W ubiegłym tygodniu wójt gminy Lubrza Mariusz Kozaczek 
wysłał za pośrednictwem Poczty Polskiej do ministra finansów 
Andrzeja Domańskiego pół tony pszenicy, którą rolnicy – 
 w ramach protestu między innymi przeciwko podwyżkom 
podatku rolnego – zostawili przed budynkiem Urzędu Gminy.

składają
Starosta Prudnicki, Zarząd Powiatu

oraz 

pracownicy Starostwa Powiatowego w Prudniku

PANI 

SYLWII FULBISZEWSKIEJ

Inspektorowi Wydziału Komunikacji i Transportu
wyrazy głębokiego żalu

z powodu śmierci

MAMY

T
o oni w dużej mierze decy-
dują, jakie atrakcje znajdą 
się na trasie wycieczki oraz 
gdzie warto się zatrzymać 

na posiłek i nocleg. Innymi słowy są 
ważnym elementem turystycznej 
obsługi, który wskazuje, gdzie tury-
ści wydają pieniądze. Traktowanie 
turystyki jako poznawanie kraju 
ojczystego (i obcych państw), po-
dziwianie wspaniałych zabytków 
i zachwycanie się nad niezwykłoś-
ciami przyrody to jedno, drugie 
to traktowanie jej jako działu go-
spodarki, który wpływa na rozwój 
lokalnych społeczności, podobnie 
jak inne usługi. Dlatego tak ważne 
jest docenianie biur turystycznych i 
przewodników.

 Okazuje się, że zainteresowanie 
rozpoczęciem sezonu przekroczyło 
frekwencyjnie najśmielsze oczekiwa-
nia organizatorów – prudnickiego 
oddziału PTTK, Muzeum Ziemi Prud-
nickiej i Gminy Prudnik. W mieście 
pojawiło się stu przewodników z woje-
wództw opolskiego i dolnośląskiego. 
Wydarzenie rozpoczęło się w Muze-
um Ziemi Prudnickiej od oficjalnego 
przywitania z udziałem burmistrza 
Grzegorza Zawiślaka.

- Prudnik ma wiele uroku, ma wspa-
niałych ludzi, mamy hasło, którym 
żyjemy, że „Prudnik to my” – przeko-
nywał burmistrz. – To nie mury, ale 
ludzie tworzą klimat miasta. Mamy 
Marcina (Husaka – przyp. red.), 
mamy Basię (Drożdżowicz) i wielu 
innych, wspaniałych ludzi, którzy 
rozwijają turystykę i muzealnictwo. 
M a m y  t e ż  l u d z i ,  k t ó r z y  t w o r z ą 

przyjazny klimat dla mieszkańców i 
chciałbym, żebyście ten  klimat stąd 
wywieźli, żebyście poczuli się tu wy-
jątkowo. Zapraszam was przy każdej 
okazji, jeżeli organizujecie wyjazdy, 
aby Prudnik był na mapie waszych 
tras turystycznych.

 Burmistrz wspomniał o niektó-
rych imprezach organizowanych w 
Prudniku (Jazz Festival, Memoriał 
im. Stanisława Szozdy, wydarzenia 
związane z postacią kard. Wyszyń-
skiego oraz tegoroczną metę etapu 
Tour de Pologne). Prezes lokalnego 
oddziału PTTK Barbara Drożdżowicz 
dodała do tej listy masowe imprezy 
typowo turystyczne - Rajd Malu-

chów i Prudnicki Maraton Pieszy.

 Spotkanie prowadził dyrektor 
Muzeum Ziemi Prudnickiej, ale też 
przewodnik z pasji, Marcin Husak, 
który przywitał gości w Królewskim 
Mieście Prudniku. Dyrektor zauwa-
żył, że w tym roku muzeum obcho-
dzi rocznicę 65-lecia założenia, jest 

też 70-lecie powołania do życia służ-
by przewodnickiej w województwie 
opolskim (założenie Klubu Przewod-
ników im. Jana Dobrego w Opolu).

 Podczas uroczystości uhonoro-
wano listem gratulacyjnym mar-
szałka województwa dolnośląskiego 
– niestety nieobecną – zasłużoną 
działaczkę PTTK i przewodniczkę – 
Irenę Krasicką.

 O  w y j ą t k o w o ś ć  w y d a r z e n i a 
zadbali organizatorzy zapraszając 
na kulinaria z restauracją „Hana 
Cafe”. Na drugie śniadanie uczest-
nicy wydarzenia mogli spróbować 
śląskiej kuchni na słodko: krajanki 
– jabłkowej, serowej i z makiem oraz 
szpajzy.

 P o  o f i c j a l n y m  r o z p o c z ę c i u 
uczestnicy zjazdu udali się na zwie-
dzanie Prudnika w dwóch grupach, 
od starówki, przez klasztor fran-

ciszkanów, aż po nocną eksplorację 
budynków bonifratrów. n

P
odobne akcje odbyły się we 
wszystkich gminach powia-
tu prudnickiego.
S t a w k a  p o d a t k u  r o l n e -

g o  u c h w a l a n a  c o r o c z n i e  p r z e z 
rady gmin ustalana jest na pod-

stawie  średniej ceny skupu żyta 
ogłaszanej przez Główny Urząd 
Statystyczny. Lokalne samorządy 
najczęściej określają wysokości tego 
podatku, posiłkując przy zmianie 
stawki różnicą GUS-owską. Mogą, 
ale nie muszą kierować tym wylicze-
niem, ponieważ gminy mogą przy-
jąć niższą kwotę niż ta podana przez 
prezesa GUS, wcześniej zasięgając 
opinii izby rolniczej – informuje 
Wielkopolska Izba Rolnicza.

–   P o d a t e k  r o l n y  w  2 0 2 4  r o k u 
wzrósł o 21 procent, co wynika z 
komunikatu Prezesa Głównego 
Urzędu Statystycznego w dnia 19 
października 2023 r.  w sprawie 
średniej ceny skupu żyta za okres 
11 kwartałów, będącej podstawą 
u s t a l e n i a  p o d a t k u  r o l n e g o  n a 
rok podatkowy 2024, wynoszącej 
896,3 zł  za 1  tonę. Obecna cena 
skupu pszenicy wynosi około 600 
zł za tonę – tłumaczy ministrowi 
wójt. Do tego trzeba dodać, że róż-
nica w cenie pszenicy i żyta wynosi 
od 200 do ponad 300 zł na tonie. 
Jednym słowem GUS-wska średnia 
cena skupu z okresu 11 miesięcy 
nie przystaje do aktualnych cen, 
stąd oburzenie rolników.

– Czy Ministerstwo Finansów jest 
świadome, jaka jest obecnie cena 
skupu pszenicy i żyta? Na ile na 
dzisiaj wycenia tonę pszenicy, żyta 
i jak ta cena odnosi się o ustawowej 
kwoty ogłoszonej przez Prezesa 
Głównego Urzędu Statycznego? 
Jakie Ministerstwo Finansów widzi 
rozwiązanie w zaistniałej sytuacji, 
w której ustalone są fikcyjne kwoty 
skupu żyta do ustalenia wysokości 
podatku rolnego za rok 2024? Czy 
współpraca pomiędzy Minister-
stwem a Gminą polega na ustalaniu 
fikcyjnych stawek podatku rolnego, 
a następnie obarczanie samorządu 
problemem obniżania ich wysoko-
ści? – zadaje w piśmie serię pytań 
wójt Kozaczek. n

Biuro reklam i ogłoszeń
Prudnik, ul. Kościuszki 13a, tel. 77 436 28 77

e-mail: reklama@tygodnikprudnicki.pl

KONDOLENCJE
•Podziękowania • rocznice•
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Spotkanie wyborcze zorganizowano na rynku

Rafał Miczka i Monika Nowak

Lokalizacja planowanej inwestycji

Andrzej DEREŃ

Andrzej DEREŃ

INWESTYCJE

WYBORY 

WALCE

To ma być największa 
inwestycja w strefie

Prezentacja z ministrem 
i senatorem

Miczka kontra Nowak
Przez długi czas wydawało się, że w gminie Walce będzie tylko 
jeden kandydat do urzędu wójta – popierany przez obecnego 
Marka Śmiecha – Rafał Miczka. Tymczasem 10 marca chęć 
kandydowania ogłosiła Monika Nowak.
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M
onika Nowak (38 lat) jest 
mieszkanką Walec, pra-
cownikiem Miejskiego 
Ośrodka Pomocy Społecz-

nej w Kędzierzynie-Koźlu. W wybo-
rach weźmie udział z komitetu Stowa-
rzyszenie Bezpartyjni Samorządowcy.
- W swojej pracy pragnę łączyć 
doświadczenie w pracy z ludźmi na 

rzecz dalszego wspólnego rozwoju 
Gminy według jej  możliwości  i 
potrzeb. Chciałabym, aby kobiety 
z terenu naszej gminy jak i młodzi 
ludzie chętniej wykorzystywali 
swoje umiejętności i kwalifikacje 
działając czy pracując na wspólny 
rozwój. Wiem, że kapitał zgroma-
dzony w pojedynczych jednostkach 

przy wspólnej pracy zaprocentuje 
po stokroć – pisze w mediach spo-
łecznościowych kandydatka, która 
starać się będzie również o mandat 
radnej gminnej.
 Rafała Miczka (49 lat, Żużela) jest 
obecnie zastępcą wójta, a wcześniej 
był dyrektorem gminnego ośrodka 
kultury w Głogówku. Startuje z ko-
mitetu Partnerstwo popieranego 
przez Mniejszość Niemiecką.
 Komitety obu kandydatów wy-
stawiły swoich kandydatów do Rady 
Gminy: Bezpartyjni Samorządowcy 
– 13 i Partnerstwo – 15. Tylko jeden 
kandydat reprezentować będzie 
KWW Macieja Sonika (obecny sta-
rosta krapkowicki). O 15 miejsc w 

radzie pretenduje 29. kandydatów. 
Wśród nich jest aż trzech 19-latków 
(Julia Suchan, Alan Jasik i Paweł Kra-
wiec). Seniorem – kandydatem jest 
70-letni Józef Reinhard ze Straduni.
 Wójt Marek Śmiech nie kandy-
duje ponownie, co jest wyjątkową 
sytuacją na lokalnej scenie politycz-
nej, gdzie staranie się o reelekcję 

jest wręcz regułą. Śmiech kandyduje 
na radnego do Rady Powiatu i nie-
oficjalnie typuje się go na starostę 
krapkowickiego. W poprzednich wy-
borach samorządowych w wyborach 
na wójta był tylko jeden kandydat 
– Marek Śmiech. W takim wypadku 
głosowanie polegało na tym, czy wy-
borca popiera go, czy nie (tak/nie). n

S
amorządowa kampania wy-
borcza nabiera rumieńców. 
Po wydawałoby się słabym 
początku, liderzy poszcze-

gólnych komitetów rozpędzają się, 
na różne sposoby zachęcając do 
głosowania na swoich kandydatów. 
Obok promocji na banerach, plaka-
tach, ulotkach, w prasie i w mediach 
społecznościowych, odbywają się 
konwencje, konferencje, otwarte 
spotkania z wyborcami, w tym pikni-

ki. Kandydaci wychodzą też na ulice, 
zachęcając do głosowania w bez-
pośrednim kontakcie. Wyborczym 
wydarzeniem weekendu (16 marca) 
była prezentacja kandydatów na 
burmistrza (Leszek Czereba) i radnych 
komitetu Platforma PL2050 Ludowcy 
Lewica Powiatu Prudnickiego, pod-
czas której obecny był minister koor-
dynator służb specjalnych Tomasz 
Siemoniak (PO) oraz senator Piotr 
Woźniak (Lewica). (d) n

G
mina Prudnik i  władze 
Katowickiej Specjalnej 
S t r e f y  I n w e s t y c y j n e j 
przygotowują się do zby-

cia dwóch działek o powierzchni 
blisko czterech hektarów. Tere-
nem zainteresowany jest inwestor, 
który chce tam wybudować swój 
zakład.

 To firma z branży budowlanej, 
a działka obejmuje większą część 
obszaru między zakładem Furnika, 
byłym kompleksem ogrodów dział-
kowych, a drogą przy ogrodzeniu 
fabryki mebli.

 Rada Miejska przegłosowała już 
dwie uchwały (w 2023 i 2024 r.) o 
zbyciu dwóch działek. 12 lutego w 
Urzędzie Miejskim w Prudniku bur-
mistrz Prudnika Grzegorz Zawiślak 
spotkał się z wiceprezesem Katowi-
ckiej Specjalnej Strefy Ekonomicznej 
w Podstrefie w Gliwicach Jackiem 
Bialikiem oraz przedstawicielami 
inwestora.

-  U s t a l i ł e m  z  z a r z ą d e m  s t r e f y 
h a r m o n o g r a m  p r z y g o t o w a n i a 
n i e r u c h o m o ś c i  d o  s p r z e d a ż y , 
zlecona została już przez strefę 
wycena nieruchomości, a inwe-
stor przystępuje do wykonania 
projektu i załatwienia spraw for-
malnych, w tym środowiskowych 
– mówi burmistrz. – Ze  względu 
na wartość transakcji i  terminy 
instrukcyjne wskazane w ustawie 
o gospodarce nieruchomościami, 
liczę że do sprzedaży terenu doj-
dzie najwcześniej w lipcu bieżą-
cego roku. Będzie to największa 
sprzedaż terenu w naszej strefie 
gospodarczej, a także największa 
inwestycja na tym obszarze.  Inwe-
stor ma zapewnione finansowanie 
inwestycji.

 W ł a ś c i c i e l  f i r m y  d e k l a r u j e 
p o c z ą t k o w e  z a t r u d n i e n i e  n a 
poziomie 50 osób z możliwością 
zwiększenia.

 Czy sprzedaż, a następnie budo-
wa zakładu dojdą do skutku, pocze-
kać trzeba będzie następnych kilka 
miesięcy. n
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 ŚWIĘTA BEZ GOTOWANIA Z RESTAURACJĄ SELAVI 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
... lub wybierz sam: 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
 
                                                                       SZCZEGÓŁY I ZAMÓWIENIA: 

      tel. + 420 605 113 474 

              + 48 786 141 214 

            e-mail: restauraceselavi@seznam.cz 

    793 99 Vysoká, Bartultovice 35 

         200 metrów za przejściem                            / restauraceselavi  
          granicznym w Trzebinie 
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CO SŁYCHAĆ NA WSI (3)

PRUDNIK

Bukszpanowy Wierzch

Senior+ na strzelnicy

Ładnie już urosły układające się w nazwę miejscowości, litery uformowane z roślinek bukszpanu.

We wtorek 12 marca członkowie Klubu Senior+ uczestniczyli  

w zmaganiach na wirtualnej strzelnicy w Zespole Szkół 

 Rolniczych w Prudniku.

Marek KARP

D
o ich rąk trafiła broń firmy 
Heckler&Koch, z której 
strzelali na odległość 25 
m (bez amunicji). Zanim 

to się stało wysłuchali wykładu 
prowadzącego zajęcia mjra rez. SG 
Krzysztofa Kopczyńskiego na temat 
zasad bezpieczeństwa, posługi-
wania się bronią i teorii strzału. To 
był fachowy instruktaż. Na trzech 
stanowiskach, w pełnym skupieniu 
wykonano strzelania, a po podlicze-
niu celnych punktów na tarczach, 
podsumowano wyniki: 1 miejsce – 
Wiesław Tyndyk, 2 – Irena Madera, 
3 – Czesław Szymański.

- Bawiliśmy się świetnie, a rywa-
lizacja była zacięta – wspomina 
Wiesław Tyndyk, kronikarz klubu. 
– Zostaliśmy zaproszeni na strzela-
nie z wiatrówki. Bardzo dziękuje-
my za miłe przyjęcie i poświęcony 
czas. (z/d) n

Imponująca korona wyższa od grupy mieszkańców

Zielona wizytówka wsi

Zwycięzca miniturnieju klubowego Wiesław TyndykStrzelanie odbyło się pod nadzorem Krzysztofa Kopczyńskiego
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D
ruga nazwa obok po nie-
miecku z posadzonych 
później roślinek, nie jest 
j e s z c z e  t a k  w i d o c z n a . 

Obie ułożone są (oczywiście przy-
strzygane i formowane) na skarpie 
przed kościołem. Świątynia  pw. 
św. Wawrzyńca (parafię tworzą też 
Mionów i - położony w gminie Biała - 
Wilków) wpisana jest do krajowego 
rejestru zabytków (pierwszy kościół 
zbudowano w XIV wieku), nato-
miast zgodnie z gminną ewidencją 
zabytków, chronione są też budynki 
plebanii, byłej szkoły i stodoły, kilka 
budynków mieszkalnych, kaplica 
cmentarna i kapliczki przydomowe. 
Cała wieś ma tzw. układ ruralistycz-
ny zabudowy (powtarzalność form, 
układ zagród, a nawet stosowanie 
tych samych materiałów budowla-
nych). Powoduje to, że miejscowość 
jako całość objęta jest nadzorem 
konserwatora  zabytków, co wyma-
ga konieczności konsultacji przy 
najdrobniejszym remoncie nawet 
mieszkalnego budynku. Do kościoła 
dwa lata temu zbudowane zostały 

nowe schody. Wierzch (wzmianko-
wany w roku 1217) leży w górnym 
biegu rzeki Graniczówki.

Przyjechała za mężem

 Mariola Zając przyjechała do 
Wierzchu za - tu urodzonym - mę-
żem i razem prowadzą gospodar-
stwo z hodowlą świń. W tym miejscu 
gospodarzyli rodzice, a czy będzie 
miał kto zostać na tej ziemi na ra-
zie nie wiadomo, bo dzieci jeszcze 
w wieku szkolnym. Pani Mariola 
drugą kadencję sprawuje funkcję 
sołtysa i weszła w trakcie trwającej 
jeszcze inwestycji i rozplanowanych 
już wydatków z funduszu sołeckiego 
(ok.30 tys. zł przy blisko 400 miesz-
kańcach). To trwające przedsięwzię-
cie zaczęło się od usunięcia słupa 
wysokiego napięcia obok remizy 
i urządzanie w tym miejscu placu 
zabaw, z jednoczesnym porządko-
waniem starego miejsca. Stojąca 
tam wiata jest na tyle zniszczona, 
że już nadaje się tylko na materiał 
do budowy nowej na placu zabaw. 
Równanie terenu, koszenie trawy 

(nową trzeba posiać), ustawianie 
urządzeń do zabawy - to już społecz-
ne zaangażowanie mieszkańców.
 T r w a j ą c a  t e ż  i n w e s t y c j a ,  t o 
dwuetapowa (choć zapowiada się 
tych etapów więcej) budowa odcin-
ka drogi od strony Głogówka, od 
pamiątkowego pomnika (płyta z 
informacyjną tablicą), do cmentarza  
(na cmentarzu wysiłkiem parafian 
powstała oświetlona toaleta). Ty-
powa droga polna, początkowo 
wysypywana kamieniem, ma być 
wyasfaltowana, ale wciąż brakuje 
funduszy, aby zakończyć. Do dzisiaj 
chwalą się mieszkańcy (głównie jak 
zwykle panie) piękną koroną z ubie-
głorocznych dożynek parafialnych, 
odbywających się w cyklu trzyletnim 
i gospodarzem są kolejno należące 
do parafii sołectwa. W tym roku 
Wierzch  reprezentować będzie ta 
korona na gminnych dożynkach w 
Szonowie. Kalendarz dożynkowy 
tworzony był na listopadowym 
spotkaniu sołtysów. Wierzch jest 
zaplanowany na rok 2026. W roku 
przyszłym dożynki gminne planowa-

ne są w Głogówku i burmistrz czyni 
starania, aby przy 800-leciu Głogów-

ka, nadać im rangę wojewódzką.

Piękna wieś

 Mieszkańcy wyjątkowo dbają o  
zieleń (zakupiona została kosiarka) 
i w ogóle o estetykę wsi, która kilka-
krotnie uczestniczyła w konkursach 
m.in. Piękna wieś opolska, czy Naj-
piękniejsza zagroda, zawsze znajdując 
miejsce w gronie nagrodzonych (m.in. 
za zielony skwer, obsadzenia ozdobną 
roślinnością). Wszystko oświetlone, 
bo - podobnie jak inne wsie - również 
Wierzch objęty został kompleksowym 
programem oświetlenia gminy.
 Wierzch, to wieś typowo rolnicza 
- spotkać można jeszcze duże gospo-
darstwa i hodowle, ale szukając przy-
słowiowego konia (co już w większości 
wsi trudno go znaleźć), w Wierzchu jest 
jeden… kucyk. Jak wszędzie znaczącą 
rolę spełniają strażacy (od roku 1910) w 
remizie wspólnie ze świetlicą, gdzie i 
seniorzy mają swoje miejsce i dzieci z 
przedszkola, a starannie zagospoda-
rowane otoczenie przyczynia się do 
pozytywnego wizerunku wsi. Pilnuje 
wszystkiego pani sołtys z radą sołecką, 
której przewodniczy Marcin Glombica.

Legenda o Ibykusie

 Znaczącą rolę odgrywa w Wierzchu 
mniejszość niemiecka (około 140 osób), 
bo prawie wszystkie akcje czy imprezy 
firmowane są przez DFK (przewod-
niczącą koła jest Żaneta Trinczek). 
Wystarczy wymienić na przykład „Ki-
nowy wieczór pod gołym niebem”, czy 
wycieczkę do Rudy Raciborskiej (msza 
w bazylice ze zwiedzaniem świątyni, 
kolejka jednotorowa, zaprzęgi konne). 

No i oczywiście  własne dożynki para-
fialne i udział w dożynkach gminnych 
w Twardawie (połączone z 800-leciem 
wsi). Parafia organizuje Dni Krzyżowe 
- procesję, która idzie w pola i modli 
się przy krzyżach. Aktywne są dzieci 
z przedszkola, organizując m.in. jar-
mark bożonarodzeniowy, przeżywają 
jeszcze baśniową noc „Muzykanci z 
Bremy”. Rodzice natomiast urządzili 
bal andrzejkowy dla wszystkich miesz-
kańców, aby tą drogą zdobyć wsparcie 
finansowe dla przedszkola. Szczególną 
troską otaczają mieszkańcy wspomnia-
ny już pomnik na skraju wsi  z tablicą, 
której treść upamiętnia chór męski 
„Ibykus” działający w Wierzchu przed 
wojną. Prowadził chór we własnym 
mieszkaniu Paul Dams. Opisuje i tę 
historię nieżyjący już ks. Wolfgang Glo-
bisch w książce „Wczoraj i dziś parafii 
Wierzch”. A ciekawa to historia. 
 Nazwa chóru i Towarzystwa Śpie-
waczego „ Ibykus” wywodzi się z le-
gendy o bardzo biednym i samotnym  
mężczyźnie, który pięknie śpiewał, a 
takie miał imię (o takim imieniu żył 
też w VI wieku przed Chrystusem, 
autentyczny grecki poeta). Ibykus 
wędrował po okolicznych wsiach. 
Pewna kobieta zachwycona jego 
śpiewem, za całe swoje oszczędności 
kupiła śpiewakowi skrzypce. Ukochał 
to granie i śpiewanie, a gdy zmarł, to 
jego ukochane skrzypce włożono do 
trumny. W 1930 roku postawiono po-
mnik - wspomnianą płytę z napisem 
na tablicy: „In Freud und Leid zum 
Lied bereit”. W roku 2000 z okazji po-
wiatowych dożynek wstawiono nową 
tablicę, a napis uzupełniono wersją w 
języku polskim: „W radości i smutku, 
do piosenki gotowi”. n
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LUDZIE

NA EKRANIE

Łąka zgromadziła 
pamiątki po Janie Trybule

„Kiedyś to było”. Powstanie film z Rudziczką w tle

Łąka Prudnicka dołączyła do miejscowości posiadających własne 
izby regionalne. Wiejskie muzeum wyróżnia indywidualny 
charakter, ponieważ niemal w całości poświęcone jest działalności 
Jana Trybuły, zmarłego w 2011 r. animatora kultury.

Będzie to krótkometrażowy 
komediodramat oparty na 
rodzinnych historiach z czasów 
powojennych w Rudziczce pod 
tytułem „Kiedyś to było”.

Andrzej DEREŃ

Andrzej DEREŃ

Prowadzący spotkanie na temat Jana Trybuły

Wnętrze izby pamięci

Mateusz Czarnecki
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P
asją Jana Trybuły był  ama-
torski teatr, z którym prze-
mierzył całą Polskę. Zasłynął 
jako budowniczy ruchomej 

szopki, a wśród jego niezwykłych 
dokonań jest obrotowa scena starej 
siedziby Wiejskiego Domu Kultury. 
Dziś mieści się tam Centrum Inte-
gracji Regionalnej (WDK ma nową 
siedzibę), a w nim wspomniana izba 
na pierwszym piętrze.

 Otwarcie izby odbyło się w sobo-
tę 16 marca, a uroczyste spotkanie 
poprowadzili mieszkańcy Łąki – Bo-
żena Licznar i Roman Dyda, którzy 
opowiedzieli o życiu Jana Trybuły, 
również posiłkując się własnymi 
wspomnieniami. Te najbardziej bar-
wne chwile z dawnych lat, to udział 
w jego teatrze, niezliczone próby, 
wyjazdy, występy, zasłużone brawa 
i nagrody. Wielu mieszkańców Łąki 
i Moszczanki w ten sposób pamięta 
lokalnego twórcę, który rozsławiał 
imiona dwóch miejscowości nad Zło-
tym Potokiem, gminy i powiatu. Try-
buła był osobą wielodyscyplinarną, 
przygotowywał sztuki, od scenogra-
fii, przez kostiumy, lalki, do tekstów. 
Pomagały mu umiejętności „złotej 
rączki”, członkowie rodziny i zaanga-
żowani społecznie mieszkańcy.

– W młodości,  jak sam mówił o 
sobie, chciał być inżynierem, pro-
jektować skomplikowane mechani-
zmy, by zmieniać prymitywny świat 
– wspomina Trybułę Bożena Licznar.
Trybuła, jak zdecydowana więk-
szość mieszkańców Łąki, przybył 
na Śląsk zza Buga, części Polski 
którą ZSRR przyłączył do swojego 
terytorium.

– Jadąc pociągiem w stronę Prud-

nika, zobaczyłem przez okno Kopę 
Biskupią. Wysiadłem w Prudniku 
i  udałem się piechotą w stronę 
tej góry. Gdy tak szedłem wzdłuż 
Złotego Potoku i wsłuchiwałem 
się w szum rzeki, gdy patrzyłem na 
łagodny, pagórkowaty krajobraz, 
postanowiłem że tu się osiedlę – to 
fragment zapisanego wspomnienia 
Jana Trybuły. Nawiasem mówiąc w 
bardzo podobnym tonie jest kilka 
innych opowiadań przesiedleńców, 
którzy szukając nowego miejsca do 
życia, decydują się na zatrzymanie 
w okolicach Prudnika, będąc pod 
wrażeniem wyjątkowości krajobra-
zu – Prudnika z sąsiednimi miej-
scowościami u stóp majestatycznej 
Biskupiej Kopy. Trybuła otrzymał 
od Powiatowego Urzędu Repatria-
cyjnego pięć hektarów ziemi oraz 
gospodarstwo, ale że samo gospo-
darowanie mu nie wystarczało, 
to zapisał się do lokalnego teatru. 

Pracował dodatkowo w prewento-
rium dziecięcym w Wieszczynie, na-
stępnie jako kierownik w świetlicy 
wiejskiej w Moszczance, a od 1976 r. 
kierownik Wiejskiego Domu Kultu-
ry w Łące Prudnickiej. W Moszczan-
ce założył zespół teatralny  „Złoty 
Kłos”. Z czasem działalność teatral-
na rozwinęła się, a trupa wiejskich 
aktorów, razem z Janem Trybułą, 
wyjeżdżała daleko poza rodzinne 
strony. W ramach teatru powstały 
zespoły taneczne, muzyczne oraz 
teatrzyk kukiełkowy. W Łące był 
już prawdziwy rozmach. W okresie 
szczytowym funkcjonowały tam: 
trzy grypy teatralne, trzy zespoły 
muzyczno-wokalne, dwa zespoły 
taneczno-baletowe, teatr lalek i ka-
baret. Twórca ukończył prudnickie 
liceum ogólnokształcące, a następ-
nie Studium Kulturalne w Opolu.

 Pomysł na własną szopkę ru-

chomą zrodził się jednego dnia w 
1946 lub 1953 r.  (daty są rozbieżne) 
podczas wizyty w Wambierzycach, 
gdzie prezentowana jest do dziś ta-
ka właśnie konstrukcja. Jan Trybuła 
najwyraźniej doszedł do wniosku, że 
sam może stworzyć taką. Jak pomy-
ślał, tak zrobił, po roku była już szop-
ka nad Złotym Potokiem i z czasem 
przerosła pierwowzór spod Kłodzka.

 Bożena Licznar: – Dzieci z Łąki 
otwierały buzie ze zdziwienia, a 
Trybuła odetchnął z ulgą, nareszcie 
mógł się wyspać.

 Jan Trybuła, co wie niewielu, zbu-
dował dziewięć szopek.

 Jak trzeba było, to był aktorem, ale 
częściej suflerem, fotografował, zapi-
sywał w kronice, to co się wydarzyło. 
Swoim zapałem i zaangażowaniem 
popychał ludzi do działania. Nie zra-
żał się, gdy stawiano mu kłody pod 
nogami, choćby wtedy, gdy zabrakło 
miejsca dla jego szopki w kościele. 
Okazałą konstrukcję przeniósł wtedy 
do… wozu, wraz z którym jeździł na 
konkursy. Dziś szopka znajduje na 
rodzinnej posesji i prezentowana 
jest w okresie świątecznym, będąc 
ponadlokalną atrakcją.

 Świetnym uzupełnieniem sobot-
niej uroczystości była emisja półgo-
dzinnego, filmowego dokumentu 
– reportażu „Jan z tej ziemi” w reży-
serii i według scenariusza Janusza 
Wójcika z 1984 r. wyprodukowa-
nego przez Centralną Wytwórnię 
Programów i Filmów Telewizyjnych 
Poltel w Katowicach. W filmie obok 
Trybuły wypowiadają się współpra-
cujący z artystą mieszkańcy – akto-
rzy oraz jego żona.

 W izbie regionalnej znajdują 
się przedmioty związane z Trybułą, 
również te zrobione przez niego 
ręcznie. Są tam m.in. nagrody, do-
kumenty, kukiełki, stroje ludowe, 
sprzęt fotograficzny, maszyna do 
pisania, kroniki.

 Są jeszcze dwa obiekty w Łące 
ściśle związane z Janem Trybułą. 
Pierwszy to stworzona przez niego 
szopka bożonarodzeniowa, która 

co roku wzbudza nieskrywane za-
interesowanie turystów. Drugi to 
budynek starego WDK (po przed-
szkolu), który zaadaptowany został 
na lokalny ośrodek kultury w latach 
80. XX w. właśnie przez Jana Try-
bułę (otwarcie 19 marca 1986 r.). To 
właśnie w nim powstała obrotowa 
scena, jeden z nielicznych tego typu 
mechanizmów teatralnych w kraju.

 Dziś postaci równych Janowi 
Trybule jest coraz mniej. Jakby brak 
nam czasu na pasje, a jeśli je mamy, 
to skrywamy dla siebie albo promu-
jemy za pomocą Internetu, odpusz-
czając sobie osobiste relacje.

– Młodzi są chętni, tylko trzeba im 
dać przykład – mawiał Trybuła.

 W uroczystym otwarciu Regio-
nalnej Izby Pamięci im. Jana Trybuły 
wzięli udział m.in. członkowie rodziny 
Trybułów, reprezentujący marszałka 
województwa opolskiego (impreza 
otrzymała dofinansowanie) radny Sej-
miku Województwa Zbigniew Ziółko, 
starosta prudnicki Radosław Roszkow-

ski, radny gminy Prudnik Stanisław 
Mięczakowski, kustosz muzeum Far-
ska Stodoła w Biedrzychowicach Róża 
Zgorzelska, proboszcz ks. Krzysztof 
Maciejak. Gospodyniami wydarzenia 
i obiektu były panie z Koła Gospodyń 
Wiejskich „Złoty Potok” w Łące Prudni-
ckiej na czele z przewodniczącą Ireną 
Maderą i mówiącą na scenie Barbarą 
Mazur.

– Bądźcie dumni z waszego pana 
Jana, ale również dbajcie o to, aby 
jego praca, jego dzieło, było konty-
nuowane, bo to jest bardzo ważne 
i istotne – powiedziała zaproszona 
na uroczystość kustosz i twórczyni 
muzeum Farska Stodoła w Biedrzy-
chowicach Róża Zgorzelska. n

P
omysłodawcą jest pocho-
dzący z Rudziczki Mateusz 
Czarnecki, student trzeciego 
roku Wrocławskiej Szkoły 

Filmowej Mastershot i… wnuk byłej 
sołtys Janiny Stanisz, która przez 
lata gromadziła pamiątki związane 
z historią miejscowości (ich część 

rystycznej owy pogląd na minione 
czasy, ale zarazem poruszy prob-
lemy i mniej wesołe wydarzenia z 
życia bohaterów – to fragment zapo-
wiedzi filmu.

 Wizja produkcji kiełkowała od 
ponad roku. Pierwotnie miał być 
to film dyplomowy, ale ostatecznie 
będzie to dzieło innego typu, ukie-
runkowane na prezentację podczas 
festiwali filmowych.
- Robimy to z pasji – mówi Mateusz 
Czarnecki.

 Zdjęcia do filmu planowane są na 
przełomie kwietnia i maja i potrwają 
6-7 dni. Większość scen powstanie w ro-

dzinnym domu pradziadków Mateusza 
Czarneckiego w Rudziczce niedaleko 
budynku centrum. Część zdjęć będzie 
kręcona także w prudnickim parku. 
Grupa inicjatywna jest na etapie poszu-
kiwania aktorów. W przypadku młode-
go pokolenia będą to między innymi 
studenci szkół teatralnych z Wrocławia, 
a starszą wiekowo obsadę będą tworzyli 
profesjonalni aktorzy.

 W Internecie prowadzona jest 
zbiórka, która pozwoli dofinan-

sować film. Znaleźć ją można pod 
adresem www: zrzutka.pl/3jjw8d. 

 Film może być gotowy jeszcze w 
czerwcu, a jego pierwsze prezentacje 
planowane są podczas festiwali filmo-
wych. Potem jest szansa, że dzieło zosta-
nie udostępnione publicznie, na przy-
kład przez Youtube, o czym Tygodnik 
Prudnicki nie omieszka powiadomić. n

wyeksponowana jest w wiejskim 
centrum).
- Pokażemy tam podobieństwa i 
różnice pomiędzy życiem młodego 
człowieka w obecnych czasach, a 
tym, jak starsi ludzie, często przez 
różowe okulary, wspominają dawne 
czasy – mówi Mateusz Czarnecki.

- Każdy z nas ma w rodzinie dziadka 
lub wujka, który raczy nas opowieś-
ciami z młodości na różnych rodzin-
nych spotkaniach. Często kwitując 
opowieści stwierdzeniami, które 
można skrócić do popularnej frazy 
„kiedyś to było”. Zainspirowani tymi 
historiami napisaliśmy scenariusz, 
który przedstawi w formie humo-

eprasa.pl 97deb3c82a
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Cyborium z pierwszej połowy XVI wieku Kamienna tablica z informacją o relikwii ze Strzegomia

Otwarte cyborium
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PrzYPOMIna O CUdzIe ze STrzeGOMIa

W połowie XVII wieku hrabia Jerzy III Oppersdorff ciężko zachorował. Szukał ratunku nie 

tylko u lekarzy, ale przede wszystkim prosił Niebo o łaskę zdrowia. Złożył śluby Bogu, że 

ufunduje w swoim mieście piękną kaplicę pod wezwaniem św. Antoniego.

Henryka MŁYNARSKA

M A G A Z Y N  H I S T O R Y C Z N Y                         
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archiwum 
odkrywcy

Święty klejnot u franciszkanów

TaK BYŁO

Tylko nie więzienie
Cele dawnego więzienia w Arsenale Muzeum Ziemi 

Prudnickiej kryją niejedną, mroczną tajemnicę. Zapiski  

z 2. poł. XVIII w. poświadczają liczne zgony osadzonych. 

W 1773 r. odnotowano dwa przypadki śmierci „z głodu”! 

W 1775 r. umarło tam aż pięciu więźniów. Łącznie 

w latach 1773 – 1787 w celach miejskiego zaułku 

zakończyło żywot 20. osadzonych. Czy przyczyną  

były wyłącznie fatalne warunki bytowe? Do dziś  

w więziennych pomieszczeniach zachowały się  

napisy wyryte przez nieszczęśników. (d) n

T
ak jak obiecał, w 1651 roku 
r o z p o c z ę t o  b u d o w ę  k a -
plicy w kościele francisz-
kańskim. Niestety nie do-

czekał się jej poświęcenia i zmarł. 
Jego syn Franciszek Euzebiusz von 
Oppersdorff dozorował pracom, 
szczególną uwagę zwracając na 

e l e m e n t y  z d o b n i c z e ,  t a k i e  j a k 
s z t u k a t e r i a .  W s z y s t k i e  f i g u r y 
starannie polerowano, aby przy-
pominały alabaster. Prace ukoń-

czono 26 grudnia 1651 roku. W tym 
samym czasie kaplica została kon-

sekrowana przez biskupa Baltha-
sara Lietscha. W ołtarzu zamiesz-

czono 150 relikwii, m.in. św. Jana 
Nepomucena, św. Euzebiusza, św. 
Łucji, św. Anastazji, św. Felicyty. 
Z e  s r e b r n e j  k a p l i c y  z a m k o w e j , 
na polecenia hrabiego, szczątki 
św. Mariny i św. Perpetui przenie-
siono do kaplicy św. Antoniego. 
Najcenniejszym jednak klejnotem 
w tym uświęconym miejscu stała 
się Święta Hostia, konsekrowana 
i w cudowny sposób zachowana. 
T ę  d z i ę k i  s t a r a n i o m  h r a b i e g o 
przywieziono ze Strzegomia. W 
tamtejszej bazylice kolegiackiej 
pw. Świętych App. Piotra i Pawła, 
w cudowny sposób ocalały konse-
krowane hostie. 
 W 1540 roku toczyły się walki 
na terenie Strzegomia. Luteranie 
przegnali katolików. Po zakończo-
nej mszy świętej księża nie zabrali 
ze sobą hostii. Złożone w srebrnej 
skrzynce z bursą przeznaczoną dla 
akolity, przez 58 lat leżały za kratą 
tabernakulum. Nikt nie wiedział 
o tym zdarzeniu. Dopiero w czasie 
wizytacji w 1629 roku Matthaus 
Diepold Popel, spisując drogocen-

ne rzeczy znajdujące się w tej świą-
tyni, dotarł do schowka i poznał 
jego tajemnicę.  Hostie uznano za 
cudowne, gdyż mimo upływające-
go czasu były nienaruszone. Były 
czczone w bazylice, umieszczone 
specjalnie wykonanym, pozłaca-
nym cyborium.

 Wiosną 1651 roku proboszcz 
t a m t e j s z e j  p a r a f i i  p r z e k a z a ł 
mieszkańcom Głogówka jedną z 
bezcennych Hostii. Razem z cer-
tyfikatem złożono ją w kolegiacie 
p w .  ś w .  B a r t ł o m i e j a  A p o s t o ł a . 
Z a n i m  z o s t a ł a  u m i e s z c z o n a  w 
kaplicy św. Antoniego wykonano 
d l a  n i e j  k r y s z t a ł o w e  c y b o r i u m 
ozdobione czterema diamentami, 
a nad wejściem do pomieszczenia 
ufundowano kamienną tablicę 
z informacją o fundacji relikwii.  
Pobożny lud śląski nawiedzał koś-
ciół franciszkański przez wieki. W 
obu kaplicach Matki Bożej Lore-

tańskiej i św. Antoniego nadal od-
prawia się nabożeństwa i zapala 
świece wotywne. 
 Współcześnie, tak jak dawniej, 
prowadzone są księgi, w których 
zapisuje się prośby i podziękowania 
wiernych.  Wydarzenia z czasów II 
wojny światowej, agresje, kradzieże, 
nie ominęły głogóweckich kościo-
łów. Cyborium zniknęło. Po wojnie 
zakrystianin Koloczek odnalazł je 
zniszczone i puste. Leżało wśród za-
bawek w piaskownicy przy murach 
miasta.  Obecnie stanowi pamiątkę 
z tamtych czasów i przypomina o 
Cudzie ze Strzegomia. n

U
D

O
S

T
Ę

P
N

IŁ
A

 H
. 

M
ŁY

N
A

R
S

K
A

 
3

eprasa.pl 97deb3c82a



 

19T Y G O D N I K  P R U D N I C K I  n u m e r  1 2  |  2 0  m a r c a  2 0 2 4

R E K L A M A  t e l .  6 0 1  2 6 8  4 2 1 ,  7 7  4 3 6  2 8  7 7

Reklamaogłoszenia
r e k l a m a @ t y g o d n i k p r u d n i c k i . p l

 
A

D
A

M
 M

Y
Ś

K
Ó

W

Rek

A
D

A
M

 M
Y

Ś
K

Ó
W

O   G   Ł   O   S   Z   E   N   I   A            D   R   O   B   N   E

OGŁOSZENIA DROBNE DO NAJBLIŻSZEGO NUMERU PRZYJMOWANE SĄ DO WTORKU DO GODZ. 10.00

BUDOWLANE

USŁUGI

SPRZEDAM

PRACA

NIERUCHOMOŚCI

FINANSE

Ogłoszenia drobne przyjmuje-

my w siedzibie redakcji gazety 

przy ul. Kosciuszki 13a w Prud-

niku (pon.-pt. 8-16) oraz mai-

lowo. Ogłoszenie drobne zlecić 

możecie również wysyłając 

SMS o treści  „TPR.DROBNE” + 

tekst ogłoszenia (bez polskich 

znaków) na numer:

7643 (7,38 zł z VAT) 

- aby zamówić 1 publikację

79567 (11,07 zł z VAT) 

- aby zamówić 2 publikacje

91909 (23,37 zł z VAT) 

- aby zamówić 5 publikacji

Suma znaków w wiadomości 

(wraz z pre� ksem) to 160. Prosimy 

nie używać polskich znaków 

diakrytycznych.

BEZPIECZNE

ZAKUPY

BEZPIECZNE

ZAKUPY

TAL-BUD
Partner Handlowy OKNOPLAST

Prudnik, Plac Zamkowy 8

tel. 77 436 55 61

Wyprzedaż wybranych produktów tylko w wybranych  

kolorach. Regulamin promocji na oknoplast.com.pl. 

Promocja trwa do 20.12.21 r. lub wyczerpania zapasów.

WWW.OKNO P L A S T. C OM . P L

SPRAWDŹ DODATKOWE PROMOCJE NA

OKNA   DRZWI   ROLETY

22%

WYPRZEDAŻ

n
a
w

e
t

DO WYNAJĘCIA
 

WARSZTATY 
SAMOCHODOWE,

GARAŻE, 
POW. MAGAZYNOWE 

o pow. od  18 – 500 m2.

Monitorowane 

i dozorowane, w Prudniku 

 692 326 417

MOTORYZACJA

NAUKA

n Tapicer – renowacja krzeseł, 

foteli i kanap, duży wybór tkanin i 

skór, tel. 696 951 402

(74/23)

SPRZEDAM MIESZKANIE

n Sprzedam mieszkanie (78m2) – 4 

pokoje, centrum Prudnika, tel. 536 

746 777 (13/24)

GARAŻE

nWynajmę garaż z kanałem  (kom-

pleks garaży przy ul. Soboty w Prud-

niku), tel. 724 384 769

(9/24)

LOKALE

DZIAŁKI

nSprzedam działkę budowlaną  (7a) 

w Prudniku, tel. 603 793 656 (7/24)

n Wynajmę działkę o pow. 450m2, 

Prudnik ul. Soboty, działka jest 

utwardzona i ogrodzona, tel. 505 

910 963 (20/24)

nFirma ANC-AD ELEKTROTECHNIK 

zatrudni elektryków i pomocników 

elektryka do pracy w Niemczech, 

zapewniamy umowę o pracę, 

zakwaterowanie, zjazdy do kraju 

ODDAM
nOddam w dobre ręce odchowane 

kocurki różnej maści -  okolice Gło-

gówka, tel. 530 398 025 (15/24)

n www.naukaplywania.prudnik.pl, 

tel. 664 770 969 (6/22)

nNabór na kurs młodszego ratow-

nika WOPR i szkolenie ratowników 

wodnych MSWiA. Rozpoczęcie kur-

su 20.04 o godz. 18, kryta pływalnia 

Sójka w Prudniku. Informacje pod 

nr tel. 604 770 969 (11/24)

*Język angielski - korepetycje, tel. 

531 052 383

(19/24)

nSprzedam działkę w ROD „Za 

szpitalem” – altana murowana, 

drzewa owocowe, tel. 503 974 076 

(7/24)

nSprzedam komplet kół letnich - alufel-

gi 195/65R15 do samochodu Renault (4 

otwory), tel. 663 916 869 (19/24)

służbowymi samochodami. Tel 

728336030, mail biuro@anc-ad-

-elektrotechnik.eu (6/24)

nMechanik-kierowca kat. BTC, 

kod 95, operator widlaka – 

podejmie pracę, tel. 798 552 302 

(15/24)

n Oddam za darmo meble (zdjęcia 

poniżej), tel. 666 521 092 (21/24)

eprasa.pl 97deb3c82a



T Y G O D N I K  P R U D N I C K I  n u m e r  1 2  |  2 0  m a r c a  2 0 2 420

Powiatowy 
Urząd Pracy 
w Prudniku
Prudnik, ul. Jagiellońska 21 
tel.  77 436 23 04
 77 436 37 82

ELEKTRYK, POMOCNIK ELEK-
TRYKA – praca w delegacji 
Niemcy oraz w Polsce, pracodaw-
ca z Wierzchu FRYZJER – wy-
kształcenie kierunkowe, praca w 
Głogówku SPRZEDAWCA – mile 
widziane doświadczenie, praca w 
Prudniku BLACHARZ – LAKIER-
NIK – możliwość przyuczenia, 
praca w Głogówku KIEROWCA 
KAT. B, C – mile widziane do-
świadczenie, praca w Prudniku 
PRACOWNIK OBRÓBKI BETO-
NU – prawo jazdy kat. B, praca 
w delegacji OPERATOR WĘZŁA 
BETONIARSKIEGO – możliwość 
przyuczenia, praca w Prudniku 
SPRZEDAWCA – mile widzia-
ne doświadczenie, praca w Ol-
brachcicach CUKIERNIK -mile 
widziane doświadczenie, praca 
w Moszczance PRACOWNIK FI-
ZYCZNY – mile widziane prawo 
jazdy kat. B, praca w Pogórzu 
KIEROWCA CIĄGNIKA SIOD-
ŁOWEGO – prawo jazdy kat. C+E, 
uprawnienia HDS, mile widziane 
doświadczenie, praca w Smolarni 
INFORMATYK – wykształcenie 
średnie lub wyższe kierunko-
we, praca w Prudniku TECHNIK 
UTRZYMANIA RUCHU – wy-
kształcenie zawodowe, praca w 
Prudniku BARMAN/KELNER 
– mile widziane doświadczenie, 
praca w Białej POMOC KUCHEN-
NA – mile widziane doświadcze-
nie, praca w Białej nie, praca w 
Głogówku ZOOTECHNIK – wy-
kształcenie kierunkowe, praca 
w Głogówku OPIEKUN OSÓB 
STARSZYCH – praca w Mosznej 
Pracownik biurowy – wykształ-
cenie wyższe, praca w Głogówku 
ROBOTNIK GOSPODARCZY 
– prawo jazdy kat. B, praca w Lu-
brzy MAGAZYNIER – prawo jaz-
dy kat. B, praca w Głogówku MA-
GAZYNIER – praca w Prudniku 
WULKANIZATOR – praca w Mo-
chowie KELNER/KA – możliwość 
przyuczenia, praca w Prudniku K
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WYDRUKI

A3

A4

Redakcja
 „Tygodnika Prudnickiego”

ul. Kościuszki 13a
(obok dworca PKS)
pon-pt 8:00-16:00
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REGENERACJA WYROBÓW 
Z PIERZA

pranie, czyszczenie 

KRZYŻKOWICE 50

kom. 698 840 820, 608 769 437
tel. 77 436 09 88

T Y G O D N I K  P R U D N I C K I  n u m e r  4  |  2 5  s t y c z n i a  2 0 2 3

Jedna emisja ogłoszenia 
kosztuje 1 zł za wyraz.

Ogłoszenie z wyróżnieniem
kosztuje 2 zł za wyraz.

Przy anonsie opublikować 
możemy zdjęcie przedmiotu 
ogłoszenia - dopłata wynosi 
5 zł za cały okres emisji.

Zamawiając 3 emisje ogłoszenia, 
czwartą dostajesz gratis. Daje to 
łącznie cały miesiąc publikacji.

OGŁOSZENIA 
DROBNE
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Redakcja
 „Tygodnika Prudnickiego”

ul. Kościuszki 13a
(obok dworca PKS)
pon-pt 8:00-16:00
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MENU   terazprudnik.pl/smacznie/hana FACEBOOK   Restaurace Selavi

MENU   margosfit.pl

MENU   terazprudnik.pl/smacznie/akacja

MENU hotel-olimp.pl   DANIE DNIA FACEBOOK: Hotel Olimp

MENU/DANIE DNIA FACEBOOK: Wytwórnia Pierogów Wartościowych MENU terazprudnik.pl/smacznie/bueno 

MENU terazprudnik.pl/smacznie/coco

MENU Facebook: Restauracja Parkowa

Smacznie w regionie

eprasa.pl 97deb3c82a
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rek lama@tygodnikprudnick i .p l

METAMORFOZA
MARCA-14,1 kg pani Aleksandry

Z
jawiskowa metamorfoza mieszkanki 
ziemi prudnickiej. Pani Aleksandra 
swoją przemianę rozpoczęła kilka 
miesięcy temu. W tym czasie konse-

kwentnie trzymała się układanych przez spe-
cjalistkę planów żywieniowych. Upór i zaanga-
żowanie dały efekt w postaci znacznej redukcji 
masy ciała - ponad 14 kg. 

– Ciepła, wrażliwa i jednocześnie dzielna i 
silna wewnętrznie kobieta udowodniła, że su-
mienną pracą i chęcią osiągnięcia celu dopięła 
– jak sama mówi – swój firmowy fartuszek na 
ostatni guzik – podkreśla prudnicka psycho-
dietetyk Karolina Wicher-Sienkiewicz. - Dziś z 
dumą eksponuje zgrabną sylwetkę w lokalnej 
drogerii znanej sieci. Współpraca z Panią Alek-

sandrą to wielka przyjemność. Niech jej gabine-
towy rezultat będzie inspiracją dla innych. Na 
zmianę zawsze jest odpowiedni czas. 

Ty też szukasz skutecznej diety odchudzającej 
lub chcesz zmienić swoje nawyki żywieniowe?  
Zadzwoń lub napisz, umów konsultację już 
dziś i przekonaj się, że redukcja zbędnej tkanki 
tłuszczowej wcale nie musi być drogą przez 
mękę! Możliwe konsultacje online. W procesie 
dietoterapii oprócz opieki, motywacji i wsparcia 
otrzymasz także profesjonalną analizę składu 
ciała oraz indywidualnie opracowywany jadło-
spis. Proponowane posiłki są szybkie, smaczne 
i - rzecz jasna – zdrowe. n

Restaurace Selavi

margosfit.pl
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MEDYCYNA I ZDROWIE
  S k l e p  M e d y c z n y  F I Z J O - M E D 

                                                              …. Jesteśmy aby pomagać 

                                                                               
Refundowane – Sprzęt sanitarny;Wyroby Przeciwżylakowe Materace PrzeciwodleżynoweCiśnieniomierze

Prudnik, ul. Piastowska 64 w Prudnickim Centrum Medycznym 
Poniedziałek - Piątek 8:00-15:00 

Tel: 77 436-12-70  Kom: 697-383-768  Fizjo-Med Sklep Medyczny       

691 755 122

eprasa.pl 97deb3c82a
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Poniedziałek - piątek

LEK. MED. IWONA 
ROBOTYCKA - LENCZUK

PRZYJMUJE

Nysa,
ul. Marcinkowskiego 2-4

Rejestracja Telefoniczna

77 448 00 33
606 928 653

s p e c j a l i s t a   c h o r ó b   p ł u c
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JUST BEAUTY
S A L O N  K O S M E T Y C Z N Y

+48 668 441 337

ul. Prężyńska 17 | 1 Piętro,  Prudnik 

@JustBeauty_Prudnik

manicure  •  pedicure  •  henna  •  zabiegi na twarz

Just Beauty
J U S T Y N A  J A N I K O W S K A

KSERO
A3A4

Redakcja
 „Tygodnika Prudnickiego”

ul. Kościuszki 13a
pon-pt 8:00-16:00

Reklama 
w „Tygodniku”

77 436 28 77
reklama@tygodnikprudnicki.pl
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Po tragedii 
w Andrychowie

Długi w ZUS-ie? Zakład 
oferuje układ ratalny

W POLICJI RUSZA PILOTAŻOWY PROJEKT  UBEZPIECZENIA SPOŁECZNE

O
dbędzie się to przy pomo-
cy specjalnego telefonu 
(tzw. „sztywne łącze”). 
W stacjonarne aparaty 

telefoniczne, umożliwiające takie 
połączenie, zostały doposażone 
jednostki Policji w województwach 
małopolskim i opolskim, w których 
5 marca br. uruchomiony został pi-
lotaż tego projektu.

Wychodząc naprzeciw społecz-
nym oczekiwaniom, a także w kon-
tekście tragedii, która wydarzyła się 
w Andrychowie, Komenda Główna 
Policji powołała specjalny zespół, 
który ma opracować i wdrożyć kon-
cepcje podniesienia standardów 
obsługi zdarzeń mogących powo-
dować zagrożenie dla życia lub 
zdrowia dzieci. Chodzi o sytuacje, 
gdy trzeba zapewnić szybkość i efek-
tywność obiegu informacji. Planuje 
się, że w ciągu 3 miesięcy przepro-
wadzona zostanie ewaluacja pro-
jektu. Ocena zostanie zakończona 
sprawozdaniem.

Specjalny telefon 

tzw. sztywne łącze

Jednostki Policji w wojewódz-
twach małopolskim i  opolskim 
zostały doposażone w stacjonarne 
telefony, za pomocą których będzie 
można bezpośrednio połączyć się z 
dyżurnym komendy wojewódzkiej 
Policji (tzw. sztywne łącze). Jest 
to specjalny telefon, który pełni 
funkcję pomocniczą w podejmo-
waniu niezwłocznych działań przez 
Policję.

Będzie to możliwe w sytuacji:
� odmowy przyjęcia lub opieszało-

ści w przyjęciu przez Policję za-

Komenda Główna Policji uruchomiła pilotażowy projekt, w ramach 

którego osoba zgłaszająca zaginięcie dziecka będzie mogła 

bezpośrednio połączyć się telefonicznie z dyżurnym danej komendy 

wojewódzkiej Policji.

wiadomienia o zdarzeniu mogą-
cym powodować zagrożenie dla 
życia lub zdrowia dzieci (także w 
przemocy domowej);

� próby odesłania zawiadamia-
jącego o zaginięciu dziecka do 
innej jednostki Policji;

� zwłoki w podejmowaniu przez 
Policję czynności poszukiwaw-
czych po przyjęciu zawiadomie-
nia o zaginięciu;

� braku kontaktu z prowadzącym 
sprawę, a jednocześnie braku 
wiedzy na temat przebiegu pro-
wadzonych czynności.

Pilotaż obejmie łącznie 79 jedno-
stek organizacyjnych Policji z cało-
dobową służbą dyżurną (59 jedno-
stek w województwie małopolskim i 
20 w województwie opolskim).

Kampania informacyjna

W Komendzie Głównej Policji 
opracowano także plakat i ulotkę 
zawierające informację o nume-
rach telefonów obsługiwanych 
p r z e z  i n s t y t u c j e / o r g a n i z a c j e , 
które udzielają wsparcia i pomocy 
młodym ludziom. Plakaty i ulotki 
można znaleźć w pomieszczeniach 
recepcyjnych wszystkich jednostek 
organizacyjnych Policji. Policjanci 
przekazują także te materiały w 
szkołach podczas spotkań dotyczą-
cych profi laktyki społecznej oraz ds. 
nieletnich. Ponadto, na portalu poli-
cja.pl udostępniono zakładkę doty-
czącą telefonów zaufania. Ze strony 
można też pobrać plakat i ulotkę 
informacyjną. (źródło: MSWiA) n

Z 
zadłużenia w ZUS można 
wyjść. Sposobem jest układ 
ratalny. W minionym roku 
na Opolszczyźnie z układu 

ratalnego skorzystało niemal 1,6 tys. 
fi rm i osób prowadzących pozarolni-
czą działalność gospodarczą. 

W bazie opolskiego oddziału 
ZUS-u jest ponad 58,6 tys. aktywnych 
płatników składek. Zdecydowana 
większość przedsiębiorców i firm 
dobrze radzi sobie z obowiązkiem 
opłacania składek na ubezpieczenia 
społeczne.
- Z ponad 58,6 tysięcy aktywnych 
płatników składek w regionie, aż 47 
tysięcy opłaca składki za zatrudnio-
nych pracowników w terminie i bez 
zwłoki. Co więcej, prawie 26 tysięcy 
ma saldo z nadpłatą. Obecnie w 
regionie zadłużenie ma 11,6 tysięcy 
płatników. Kwota zadłużenia po-
wstała w ciągu ostatnich miesięcy 
na rzecz opolskiego ZUS-u przekro-
czyła 182 miliony złotych – przeka-
zuje Sebastian Szczurek, regionalny 
rzecznik prasowy ZUS województwa 
opolskiego.

ZUS podpowiada co robić, kiedy 
przedsiębiorcy urosła górka do 
spłacenia i nie ma możliwości jedno-
razowego uregulowania należności. 
Wyjściem może być podpisanie 
układu ratalnego i spłacanie zadłu-
żenia nawet przez kilka lat.

- W 2023 roku opolski ZUS za-
warł dokładnie 1578 umów o ra-
talnej spłacie zadłużenia. Oprócz 
t e j  n a j p o p u l a r n i e j s z e j  f o r m y 
oddłużenia,  płatnicy z regionu 
podpisali z opolskim oddziałem 
162 umowy o odroczeniu terminu 
płatności składek, w 90 przypad-
kach ZUS odstąpił od pobierania 
odsetek za zwłokę w terminowym 
o p ł a c a n i u  s k ł a d e k  o r a z  w y d a ł 
49 decyzji o umorzeniu należności 
z tytułu składek – dodaje rzecznik 
prasowy ZUS w Opolu.

Jak informuje opolski ZUS, kwota 
zadłużenia za 12 ostatnich miesięcy, 
która została objęta ulgami sięgnęła 
niemal 28,5 mln zł, a liczba wnio-
sków o różne formy oddłużenia, któ-
re wnieśli na Opolszczyźnie płatnicy 
składek przekroczyła w tym okresie 
4 tys.

Istotą umowy ratalnej w ZUS jest 
spłacanie należności w ustalonej 
wysokości, w miesięcznych ratach. 
Na raty można rozłożyć całość zo-
bowiązań. Już na etapie składania 
wniosku o tę formę oddłużenia 
płatnik może zaproponować okres 
i wysokości rat, które jest w stanie 
spłacać. W przypadku podpisania 
umowy, bonusem jest to, że ZUS nie 
będzie naliczał odsetek, a płatnik 
uiści jedynie opłatę prolongacyjną. 
W sytuacji, gdy dłużnik regularnie 
wywiązuje się z układu ratalne-
g o ,  d o d a t k o w y m  p o z y t y w n y m 
skutkiem będzie możliwość ko-
rzystania z zasiłków wypłacanych 
p r z e z  Z U S  ( c h o r o b o w y ,  m a c i e -
rzyński, opiekuńczy i świadczenie 
rehabilitacyjne). 

Wniosek o odroczenie terminu 
płatności składek czy rozłożenie 
zadłużenia na raty można składać 
elektronicznie przez profil PUE 
ZUS, za pośrednictwem poczty, 
c z y  o s o b i ś c i e  w  p l a c ó w c e  Z U S . 
Zakres dokumentów, jakie należy 
dołączyć do wniosku, zawsze usta-
lany jest indywidualnie i zależy 
od rodzaju prowadzonej działal-
ności oraz formy opodatkowania. 
Przedsiębiorca może skorzystać z 
pomocy doradcy ds. ulg i umorzeń 
w wybranych placówkach ZUS. Po-
mogą mu również pracownicy sali 
obsługi klientów.

O sposobach na oddłużenie i 
formalnościach jakie trzeba spełnić 
można dowiedzieć się też bez wy-
chodzenia z domu. Wystarczy za-
mówić wideorozmowę z konsultan-
tem ZUS. Na stronie internetowej 
www.zus.pl należy wybrać „E-wizy-
ta w ZUS” a potem dalej „Umów się 
na e-wizytę”. Ostatni krok, to wybór 
tematu rozmowy czyli  „Ulgi i umo-
rzenia”. n
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IE WYDARZY SIĘ                 
W EUROREGIONIE

We

20 marca
(środa)

W ramach cyklu spotkań 
edukacji kulturalnej dla 
przedszkolaków „A kuku! 
Kultura!� spotkanie z 
Joanną Kisiel; tancerką 
i  a n i m a t o r k ą  k u l t u r y . 
Prudnicki Ośrodek Kultury, 
godz. 9.00 i 10.00. Zapisy 
tel.: 77 436 33 96.

Krótka historia polskiego 
kina; część II: twórcy osobni 
- cykl prezentacji polskiej 
klasyki filmowej w kinie 
„ D i a n a ” w  P r u d n i k u . 
Seans drugi: „Nóż w wo-
dzie” (reż. Roman Polański, 
1962). Godz. 19.00.

Koncert chóru Ars Voce 
w Krnovie. Sala koncerto-
wa Ducha Świętego, godz. 
17.00, wstęp wolny.

21 marca
(czwartek)

PIERWSZY DZIEŃ 
KALENDARZOWEJ 

WIOSNY

Koncert zespołu Mundi-
nova z okazji Światowego 
Dnia Poezji. Wystąpią: Ma-
rzena Cybulka (kontrabas, 
g i t a r a  b a s o w a ) ,  D o r o t a 
Kołodziej (wokal),Michał 
Wilczyński (gitara). Sala re-
prezentacyjna Prudnickie-
go Ośrodka Kultury, godz. 
18.00, wstęp wolny.

Koncer t  wiosenny w 
Zlatych Horach. Sala kon-
certowa Szkoły Artystycznej 
im. Franza Schuberta, godz. 
17.00.

Spotkanie krajoznaw-
cze w Centrum Kultury 
w Głuchołazach. Gościem 
spotkania będzie poszuki-
wacz złota Marcin Micu-
lak. CK w Głuchołazach, 
godz. 18.00.

czytaj na str. 30

Zbliża się premiera nowej płyty zespołu Misscore. Płyta 
„Drown” dostępna będzie o północy  marca w serwisach st-
reamingowych. Można obserwować grupę na Spotify.  marca 
o północy znajdzie się tam dużo nowych piosenek. Premierze 
płyty towarzyszy koncert w Gminnym Ośrodku Kultury w Lu-
brzy,  marca o godz. ..   n

PREMIERA MUZYCZNA

Nowe Misscore

R
Y

S
. 

M
A

Ł
G

O
R

Z
A

T
A

 W
E

I
G

T

FELIETON NIE TYLKO WIELKANOCNY

Świąteczne barwy samotności
Zdarzyły się bowiem takie święta, które bardzo 

przeżywałam pełna spokoju i uniesień duchowych, a tu 

w drugi dzień świąt, dostałam telegram, że w niedzielę 

wielkanocną zginął jedyny syn... Czarny obłok wiru spadł, 

jak grom, zniszczył sens życia, przekreślił życzenia nie tylko 

świąteczne, zatrzęsła się ziemia i niebo. Poczułam się jak 

Mater Dolorosa pod krzyżem Jezusa. 

Daniela DŁUGOSZ-PENCA

B
ywają święta, bądź taki czas, 
kiedy osoby samotne różnie 
je przeżywają. Oczywiście, 
myślę teraz o świętach wiel-

kanocnych. Wiadomo, o porząd-
kach, przepisach na jadło, pisze się 
i mówi dużo, jak w grudniu o trady-
cjach bożonarodzeniowych. 
 Czasem myślę, jaki kolor, jaką 
aurę mają te święta dla ludzi samot-
nych, a tych jest coraz więcej i bę-
dzie. O jajku, święconce w koszyczku 
wiele pisano i jeszcze napiszą, ale ja 
myślę o ludziach samotnych zupeł-
nie, którzy przez cały rok jakoś sobie 
radzą, chociaż też trudno, zwłaszcza 
takim osobom do końca samotnym, 
gdy prawie nikt do nich nie przy-
chodzi, czasem opiekunka, nikt nie 
pisze, bo to wychodzi już z użytku i 
nawet zadzwonić nie ma do kogo, 
choć telefon pod ręką. 
 O t o  ś w i ę t a  w i e l k a n o c n e ,  s ą 
symptomem rodzącego się życia, 
wciąż na nowo, bo symbolem jest 
jajko, tak związane z tymi świętami, 
kiedy dzielimy się nim, przekazując 
sobie najpiękniejsze, najszczersze 
życzenia, jeśli mamy z kim. Oczy-
wiście, wierzymy, że się spełnią, jak 
to, że znowu nadchodzi wiosna i od-
nowi nasze życie. W tym też czasie, 
odżywają w pamięci różne święta 
wielkanocne w naszym życiu, bywa, 
że co rok inne i mają swój kolor, jak 
to na wiosnę. 
 W tej sytuacji wspomnę też o so-
bie, kiedy to jeszcze względnie mło-
da, zostałam sama. Nie wyjeżdżając 
do rodziny, czasem zaproszona do 
przyjaciół, połykałam łzy, patrząc, 
jak biedny jest człowiek, który ma 
co jeść, jakieś mieszkanie i nie ma 
radości. Ta niby wiosna budzi się do 
życia, a w moim sercu mrok, chłód 
i cierpienie. Zdarzyły się bowiem 
takie swięta, które bardzo prze-
żywałam przez udział w Triduum 
Paschalnym i zmartwychwstanie 
Chrystusa, zaproszona na śniadanie 

do zaprzyjaźnionej rodziny, pełna 
spokoju i uniesień duchowych, a tu 
w drugi dzień świąt, dostałam tele-
gram, że w niedzielę wielkanocną 
zginął jedyny syn, a wnuk jest w 
szpitalu – ranny. Czarny obłok wiru 
spadł, jak grom, zniszczył sens życia, 
przekreślił życzenia nie tylko świą-
teczne, zatrzęsła się ziemia i niebo. 
Poczułam się jak Mater Dolorosa 
pod krzyżem Jezusa i tak te święta 
przeżywałam. Nawet, gdy słońce, 
zieleń, widziałam tylko szarość 
i czerń oraz gorycz cierpienia w 
samotności. 
 Tak było do czasu, gdy z Bożą po-
mocą znalazłam się we Wspólnocie 
Neokatechumenalnej. Ale… niby to 
duża rodzina, Triduum Paschalne, 
Noc Paschy – Zmartwychwstanie 
Jezusa, chrzczenie dzieci, młode 
małżeństwa z dziećmi i rodzinami, 
a ja sama. Nawet duża rodzina przy-
pisana, trzyma się razem, a osoby 
samotne, jakoś zbędne w tych właś-
nie radosnych niby dniach. Chociaż 
bywa dostatnia Agapa, to jednak... 
Wreszcie powiedziałam – dosyć, 
przecież ze mną jest Chrystus – od 
Dzieciątka do Zmartwychwstania, 
czuwa i pomaga, zaprasza i pocie-
sza. I to jest wszelkie szczęście dla 

wierzących i samotnych, bo mogą 
się modlić, adorować, być z Bogiem. 
 Ale co z tymi, co Boga nie mają 
w sercu i duszy? Jak ani opłatek, 
ani jajko wielkanocne nie cieszy. 
Myślę, że o nich też trzeba pamiętać, 
wspierać i próbować przywrócić mi-
łość, pamięć, przyjaźń choćby przez 
dobre słowo. Przyznaję, że mam 
dobrych sąsiadów, bo świąteczny 
żurek trafia do mnie i porcja świą-
tecznego ciasta, tudzież jajko! Ale 
miałam też wzruszające przeżycia, 

kiedy jako samotna znalazłam się 
na leczeniu szpitalnym w Pokoju. 
Oczywiście, w wielki piątek – po-
szłam na Drogę Krzyżową, dosyć 
odległą, bo na cmentarz. W jedną 
stronę doszłam, a z powrotem dobry 
kościelny zorganizował  powrót 
autem, pomógł do końca, jak ten 
Szymon z Cyreny. W sobotę, byłam 
oczywiście na święceniu pokarmów, 
bez koszyczka, w kościele. Ludzie, 
zwłaszcza gospodarze, przynieśli 
duże, kolorowe kosze z pokarmami. 
A ja marzyłam o choćby jednym jaj-
ku  święconym, żeby się podzielić i 
złożyć życzenia współmieszkankom 
z pokoju. Byłam tak wzruszona, że 
prawie płakałam, czując się jak wy-
gnaniec. Przyznaję, że wstydziłam 
się poprosić kogoś o to święcone 
jajko. Po obrzędzie święcenia wy-
szłam z nadzieją, że jednak poproszę 
kogoś o to jedno jajko, zanim dojdę 
do ośrodka. Wreszcie odezwałam 
się do kobiety, co szła przede mną. 
Popatrzyła i weszła do swojego go-
spodarstwa, ale kazała poczekać. Po 
kilku minutach wyszła i wręczyła mi 
kolorowe jajko, myślę, że święcone. 
O, jakaż to była radość – było to naj-
cenniejsze jajko, którym mogłam 
się podzielić, złożyć życzenia i już 

żeby podziękować za kolejne Zmar-
twychwstanie Chrystusa i moje. A 
więc Alleluja! Ab ovo.   n
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nie byłam taka samotna. Widziałam 
wreszcie, że kwitną złociste forsycje, 
tulipany, przylaszczki, niebo jest 
błękitne i zielenią uśmiechają się 
drzewa. Świat zrobił się radosny i 
kolorowy, bo Chrystus Zmartwych-
wstał prawdziwie Zmartwychwstał. 
 Teraz znowu święta, kolejna 
Pascha, pewno dostanę koszyczek 
z pokarmem i jajkiem. Oczywiście 
– dla tradycji. Jaki kolor będą miały 
te święta? Nie wiem ale wierzę, że 
będą kolorowe, jeśli tylko dożyję, 

Daniela DŁUGOSZ-PENCA

Oczekiwanie

Czymże jestem
w czterech ścianach
oczekująca.

Kto potrzebuje tego,
czym dysponuje
doświadczenie lat.

Jest jednak fascynacja
światem oddalonym
z miejscem dla mnie.

Dusza niepokorna
wyrusza w głąb jaźni.
Przemienia obecność
przyzwyczajeń i wartości.
Na służenie pomocą
i miłością ponad wszystko.

8.03.2023

Wiersz ze zbioru „Idąc do…  ” Danieli 
Długosz-Pency (Prudnik 2023, s.116)
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#PRETEKSTY

Dwa są światy. Poezja Aliny Nowak
W czwartek 14 marca, w Prudnickim Ośrodku Kultury odbyło się spotkanie autorskie          

w ramach cyklu Preteksty z Aliną Barbarą Nowak, związane z promocją wydanej pod 

koniec ubiegłego roku książki poetyckiej „Dwa są światy”.

Alina Barbara Nowak podczas spotkania w Prudnickim Ośrodku Kultury
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Grzegorz WEIGT

Prowadząca spotkanie Zofia Kulig

Recytacja: Ewa Radomska-Żelazko

Spotkanie w sali reprezentacyjnej Pałacu Fränkla w PrudnikuDyrektor POKiBP Sylwia 
Gawłowska-Müller

Redaktor książki Edward 
Przebieracz z Lublińca

Okładka książki Aliny Nowak

C
o może dziwić, to pierwsza 
książka z wierszami Aliny 
Nowak. Autorka przecież 
dała się już do tej  pory 

poznać zarówno jako osoba prowa-
dząca spotkania z innymi poetami 
(przez lata pracowała jako nauczy-
ciel języka polskiego, co też znalazło 
wydźwięk podczas spotkania), ale 
też było wiadomo, że pisze wiersze i 
to bynajmniej nie do szuflady. Alina 
Nowak bierze udział w konkursach 
literackich (z sukcesami), pojawiała 
się w antologiach poetyckich. W 
końcu zadebiutowała własną publi-
kacją, pod koniec 2023 roku ukazał 
się właśnie ten jej pierwszy w pełni 
autorski zbiór wierszy pt. „Dwa są 
światy”.
 Alina Nowak zapraszała do lek-
tury książki słowami: „Przekazuję 
czytelnikom tomik będący sumą 
wybranych tekstów z kilku lat. To 
mój późny krok uczyniony z nie-

pewnością. Odpowiedzialność za 
to, co się napisze i jak się to zrobi, 
sprawiła, że niespieszno mi było do 
wcześniejszego zaprezentowania 
swojej twórczości. (…)” O tym, że 
warto było poczekać, przekonać się 
możemy podczas lektury, również 
opinie wyrażane podczas spotkania 
w POK-u dowodziły, że to wręcz za-
skakujący dojrzały debiut. Jan Szczu-
rek podczas poetyckiego wieczoru 
nie mógł wręcz powtrzymać się od 
wielkich słów uznania: - To jest taki 
poziom, że ja tu debiutu nie widzę. 
Ta poezja ma tyle człowieczeństwa, 
tyle humany, że tego nie można 
nazywać debiutem, to jest prezen-

tacja wielkiej klasy poezji. (…) Bez 
takich piór to skończymy w jaskini 
i będziemy się posługiwać pismem 
obrazkowym a nie piórem. 
 Podobnie wyrażała się o publi-
kacji Daniela Długosz-Penca: - Ksią-
żeczkę mam, czytałam już dwa razy i 
pewno będę czytała jeszcze kilka ra-
zy, ponieważ każde czytanie wiersza 
po raz drugi i trzeci, przynosi nowe 

wartości i coraz bardziej widzę te 
dwa światy. Nie tylko we mnie, bo 
mam wrażenie, że w każdym są dwa 
światy, ten materialny i ten ducho-
wy i nie wiadomo, który ważniejszy. 
Każdy budzi inny zachwyt.

 „Dwa są światy” to książka zbie-
rająca wiersze z wielu lat, swego 
rodzaju początek i podsumowanie 
pewnego okresu. Zbiór około 70 
u t w o r ó w  u ł o ż o n y c h  w  d w ó c h 
częściach, podejmujących tematy 
trudne, związane z cierpieniem, 
odchodzeniem, dotykające najistot-
niejszych spraw życia. Otwierając 
spotkanie dyrektor POK dr Sylwia 
Gawłowska-Müller mówiła: - Ten 
tom jest wyjątkowy z kilku wzglę-
dów. Pewnie każdy z nas znalazłby 
inny klucz, inny przyczynek do 
opowieści, do rozmowy, do namysłu 
nad poezją pani Aliny. Dla mnie jest 
taki jeden podstawowy, ponieważ 
miałam tę niebywałą przyjemność 
przeczytać książkę podarowaną 
przez autorkę jakiś czas temu i 
wyciągnęłam z tego taką lekcję dla 
siebie, nieco wbrew szkole, literatu-
ropoznawczej myśli, w której jestem 
wychowana, że należy oddzielać 
dzieło od autora. Odnoszę takie wra-
żenie, że w przypadku tej twórczo-
ści, tej książki, treść w niej zawarta 
pozwala panią Alinę bliżej poznać, 

pozwala zobaczyć ją jako polonist-
kę zakochaną w słowie, polonistkę 
nieznudzoną, poszukującą wartości 
słowa, przekazującą tę wartość 
słowa nie tylko poprzez działalność 
edukacyjną, pedagogiczną, ale tak-

że ustawiczne zadawanie pytań. Ta 
książka jest pełna takich pytań, być 
może pytań o samą siebie. Bardzo 
się cieszę, bo ta możliwość poznania 
pani Aliny w taki sposób jest dla 
mnie niezwykle inspirująca. Piękne 
motta z Anny Kamieńskiej (użyte 
przez autorkę w książce) są tutaj jak 
drogowskazy, jak takie flesze, jak 
światła, jak sygnały dalszej drogi. Z 
pewnością każdy z państwa, kto już 
czytał, kto powróci do czytania tej 
książki powie o niej coś innego. Jed-
no jest pewne, że „dwa są światy”.
 G a w ł o w s k a - M ü l l e r  z w r ó c i ł a 
uwagę m.in. na wiersz „Zima 1985” 
i wiersze dotyczące rzezi na Woły-
niu (lekcje historii), wśród nich na 
wiersz „Lekcje dziewczynki” poświę-
cony pamięci Kazimiery Zator.
 W s p o m n i a n e  m o t t a  A n n y 
Kamieńskiej to nie przypadek, wy-
jaśniała to sama autorka wierszy: 
- Anna Kamieńska towarzyszy mi od 
czasów studiów i jest mi niezwykle 
bliska, praktycznie każdy wers Anny 
Kamieńskiej jakoś przenikał każdą 
cząstkę mnie. (…) Pomyślałam, że 

skoro ta poetka zawsze mi towa-
rzyszy, wpływa na to jak ja myślę, 
postrzegam pewne rzeczy, to muszę 
ją gdzieś tutaj umieścić. Ale muszą 
to być takie słowa, z którymi się w 
stu procentach zgadzam i które jak 
gdyby były moimi słowami.
 Wstęp do książki napisał Edward 
Przebieracz, redaktor zbioru. Książ-
kę wydało Wydawnictwo św. Ma-
cieja Apostoła w Lublińcu. Redaktor 
Przebieracz gościł tego wieczoru w 
Prudniku z rodziną. Wspominając 
spotkania w Lublińcu, wokół postaci 
patronki miasta Lublińca i współ-
patronki Europy oraz wiersza Aliny 
Nowak pt. „Edyta Stein” Edward 
Przebieracz dodał: - Jeszcze słówko 
od wydawcy, to jest naprawdę ato-
mistyczna poezja i jeżeli rozpatru-
jemy ją w kategoriach debiutu to 
pretenduje do nagrody. Współpra-
ca z Aliną podczas redakcji wydania 
tej książki była samą przyjemnością, 
mail był drożny, korespondencja by-
ła żywa, bardzo serdecznie dziękuję.
 Zofia Kulig, która prowadziła 
spotkanie z Aliną Nowak mówiła: 

- Zapraszam do lirycznego świata, 
a raczej dwóch światów, z jakimi 
pragnie podzielić się bohaterka 
spotkania w swojej pierwszej propo-
zycji literackiej. 
 Te sugerowane dwa światy to na 
pewno: sacrum - profanum, doczes-
ność – wieczność, duch – materia, 
czas przeszły – teraźniejszość i wiele 
innych. Rzeczy, które się przenikają, 
uzupełniają, choć wydają się prze-
ciwstawiać (Alina Nowak: „Chcia-
łam uchwycić pewne kontrasty, w 
których ciągle żyjemy), a na pewno 
tworzą naszą rzeczywistość.
 Na pytanie Zofii Kulig: Czy taka 
poezja jest potrzebna? Alina Nowak 
odpowiadała: - Myślę, że to jest naj-
bardziej potrzebne temu, kto pisze. 
To jest swoiste katharsis. Widzę 
coś, zanotowuję w takiej formule, 
jest to jakoś oswojone. Nie mam 
złudzeń, że niewiele osób w ogóle 
sięga po poezję, więc nie przypisuję 
sobie roli kogoś kto zmieni tym 
słowem rzeczywistość, wpłynie na 

czytaj na str. 29
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W krzyżówce panoramicznej litery z ponumerowanych pól utworzą ostateczne rozwiązanie – przysłowie.

B
ogusław Zator, specjalista 
ds. promocji Prudnickiego 
Ośrodka Kultury, ale równo-

cześnie prudnicki fotografik, 
utrwala na zdjęciach wydarzenia 
związane z działalnością POK-u, w 
tym koncerty Jazz Prudnik Fesival. I 
właśnie zdjęcie z ostatniego festiwa-

lu jazzowego z 2023 roku dostało się 
do finału 6.edycji konkursu MK Jazz 
Foto im. Marka Karewicza.
 Fotografia uwiecznia koncert: 
G n i e w o m i r  T o m c z y k  G - S q u a d 
feat Mateusz Krautwurst XVI Jazz 
Prudnik Festival. Koncert odbył się 
5 sierpnia, padało wtedy mocno, 
co stanowiło pewną niedogodność 
dla publiczności w odbiorze wra-

żeń muzycznych. Jak widać jednak 
deszcz nie przeszkodził w zrobieniu 
dobrego zdjęcia, a nawet został tu 
wykorzystany. Prudnicki sukces 
podwójny, biorąc pod uwagę, że 
Mateusz Krautwurst (na zdjęciu w 
środku) rodzinnie związany jest z 
Prudnikiem.
 Bogusław Zator zakwalifikował 
się do grona 33 finalistów konkursu 
z całej Polski.  Zwycięzców konkur-

su poznamy już niedługo, podczas 
pierwszego koncertu Międzynaro-

dowego Festiwalu Jazz nad Odrą, 23 

MK JAZZ FOTO

Czarno-biały Bogusław Zator
Fotografia wykonana 

przez Bogusława Zatora 

w prestiowym konkursie 

fotograficznym
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Gniewomir Tomczyk G-Squad feat Mateusz Krautwurst XVI Jazz Prudnik Festival. Konkursowe zdjęcie Bogusława 
Zatora.

kwietnia tego roku. Wystawa finało-

wa otwarta zostanie o godz. 17.06 w 
Impart Centrum we Wrocławiu.
 Na tegoroczną edycję konkursu 
59 fotografek i fotografów przysłało 
172 fotografie. Zaszyfrowane prace 
oceniało jury konkursu w składzie: 
Urszula Las, Łukasz Gawroński, Bar-

tosz Maciejewski, Leszek Możdżer, 
Michał Pietrzak, Andrzej Tyszko. 
Zdjęcia można obejrzeć na profilu 
fb konkursu, robią bardzo duże 
wrażenie. Co ciekawe zdecydowana 
większość z nich jest czarno-biała. 
Organizatorem MK Jazz Foto jest 
Międzynarodowa Fundacja Jazz nad 

Odrą przy współpracy z magazy-

nem Jazz Forum oraz Strefą Kultury 
Wrocław. Kuratorem konkursu i 
wystawy jest znany wrocławski 
jazzograf Lech Basel, laureat JJA Jazz 
Awards – prestiżowego plebiscytu 
amerykańskich dziennikarzy z Jazz 
Journalists Association. (g)   n
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W 
zeszłym tygodniu 
Prudnicki Ośro-

dek Kultury poin-

formował, że projekt „Mo-

dernizacja infrastruktury 
informatycznej Prudnickie-

go Ośrodka Kultury w celu 
rozszerzenia oferty eduka-

cji kulturalnej” otrzymał 
dofinansowanie Minister-

stwa Kultury i Dziedzictwa 
Narodowego w wysokości 
104 tys. zł. POK znalazł się w 
gronie 78 instytucji z całej 
Polski, które otrzymały dofi-

nansowanie w ramach tego 
programu. Dzięki dofinan-

sowaniu możliwy będzie za-

kup wyposażenia informa-

tycznego dla pracowników 
prudnickiej instytucji. 
  W ramach programu 
przyznano dofinansowania 
w  ł ą c z n e j  k w o c i e  9  m l n 
500 tys. zł. Celem ministe-

r i a l n e g o  p r o g r a m u  j e s t 
zapewnienie optymalnych 
warunków dla działalności 
domów i ośrodków kultu-

ry oraz centrów kultury i 
sztuki w zakresie edukacji 
k u l t u r a l n e j  i  a n i m a c j i 
kultury poprzez moderni-

zację i rozbudowę ich in-

frastruktury. Środki z tego 
programu trafiają zarówno 
do mniejszych ośrodków 
i instytucji lokalnych jak i 
tych dużych z takich miast 
jak Warszawa czy Kraków. 
Warto nadmienić, że kilka-

set projektów nie otrzymało 
dofinansowania.  n

Dofinansowanie 

dla POK-u

mentalność, zmieni bieg dziejów, 
ruszy z posad bryłę świata, mówiąc 
Mickiewiczem. Nie mam takiego 
przekonania, wydaje mi się, że tak 
jak ktoś gra dla przyjemności, jak 
sobie maluje dla przyjemności, tań-

czy, czy chodzi po górach, tak samo 
ja mam tą potrzebę zwrócenia na 
to uwagi w takiej formie. Co z tym 
dalej, to już jakby nie moja to rzecz. 
Natomiast, czy w ogóle słowo może 
zmieniać rzeczywistość, to jest chy-

ba nie rozstrzygalne. Aczkolwiek w 
tym pierwszym wierszu mówię, że 
sito życia zostawia tylko te piękne 
słowa, które gdzieś w nas są, które 
nas budują. Ktoś nam dodał wiary, 
ktoś nam dodał odwagi i  to nas 
kształtuje, albo ktoś potrafił znisz-

czyć jakimś słowem i to się ciągnie 
jak zły cień, więc na pewno słowo 
jako takie ma znaczenie, ale czy poe-

tyckie – dużą wątpliwość bym miała.
 Chyba jednak autorka nie do-

cenia swojej twórczości. Również 
prowadząca spotkanie Zofia Kulig 
miała inne zdanie, stwierdzając, że 
kropla drąży skałę. Poezja, zwłasz-

cza taka pomaga pomóc przeżyć, to 
co i tak jest nieuniknione. W Pałacu 
Fränkla w Prudniku rozmawiano 
podczas spotkania o publikacji, o 
wierszach Aliny Nowak. Do rozmo-

wy, oprócz wspomnianych włączyli 
się również: Wojciech Ossoliński 
(bardziej wstrzemięźliwy, dociekał 
w pytaniach spraw warsztatowych, 

czy też pytał o to „jak długo rodzą się 
wiersze”?), Stanisław Derda, wspo-

minająca pierwsze pisanie Aliny 
Nowak, powieść „Ułamki” czytaną 
w odcinkach Dorota Barysz („oso-

ba, która słuchała moich wierszy, 
różnych wariactw literackich”), Ag-

nieszka Budzyńska (też po filologii, 
była uczennica Aliny Nowak, a po-

tem koleżanka po fachu), która mó-

wiła: - Pięknie i spokojnie napisałaś 
o tym cierpieniu, które cię spotkało. 
Mam na myśli wiersze dla brata, dla 
siostry i dla mamy.
 Pięknie wiersze Aliny Nowak 
czytała Ewa Radomska-Żelazko, 
znana z działalności scenicznej w 
Białej, prowadząca bardzo dobrze 
przyjmowany Międzypokoleniowy 
Teatr Odlotowy. Jako dawna uczen-

nica Aliny Nowak dodała: - Pani 
Alina była zawsze dla mnie niedo-

ścignionym wzorem i to dzięki niej 
wybrałam studia polonistyczne. W 
tym miejscu chciałabym pani Alino 
podziękować, bo gdyby nie pani, 
to ja nie byłabym w tym miejscu, w 
którym jestem.
 Sala reprezentacyjna POK pod-

czas spotkania wypełniona, na wie-

czór przybyli poeci, przyjaciele, ro-

dzina, znajomi z pracy; prawdziwy 
przedsmak Światowego Dnia Poezji. 
Więcej zdjęć ze spotkania dostęp-

nych jest na portalu Teraz Prudnik, 
zapis wideo jest też dostępny na pro-

filu fb Prudnickiego Ośrodka Kultu-

ry, warto tam zajrzeć i posłuchać o 
czym rozmawiano.   n

dokończenie ze str. 28
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X X I I I  P r z e g l ą d  t e a t r ó w 
Przedszkolnych Małe Pro-
scenium w Nysie .Sala 
widowiskowa Nyskiego Do-

mu Kultury, od godz. 10.00.

Warsztaty poetyckie dla 
młodzieży z Zofią Kulig 
„O co chodzi w tej poezji?!” 
w  M i e j s k i e j  i  G m i n n e j 
Bibliotece Publicznej w 
Prudniku. Godz. 12.00.

Spotkanie z ciekawym czło-

wiekiem: „Od poczęcia 
człowieka do in vitro”. 
Gościem będzie ks. prof. 
dr hab. Piotr Morciniec, 
teolog, wykładowca, bioe-

tyk. Chata Kmicica w Gło-

gówku, godz. 19.15.

22 marca
(piątek)

I I I  O twar ty Konkurs 
Zdobienia Jaj Wielka-
nocnych „Piękno Tra-
dycji” w Białej. Technika 
zdobienia dowolna, trzy 
kategorie wiekowe, dla 
z w y c i ę z c ó w  a t r a k c y j n e 
nagrody. Regulamin na 
stronie www Gminnego 
Centrum Kultury. Centrum 
Społeczno-Kulturalne w 
Białej, godz. 9.30.

Otwarcie wystawy prac 
Marka Bienia pt. „Oblę-

żenie 27 zwierciadeł”. Ga-

leria na Poddaszu w Pałacu 
Fränkla w Prudniku, godz. 
18.00.

22-23 marca
(dwa dni)

XLI Ogólnopolskie spotka-

nie amatorskich teatrów 
dramatycznych, publicy-

stycznych, teatrów poezji i 
kabaretów PROSCENIUM 
2024 w Nysie. Przegląd w 
Nyskim Domu Kultury.

23 marca
(sobota)

Tournée teatralne popular-

nej czeskiej grupy muzycz-

nej Jelen. Teatr Miejski 
w Krnovie, godz. 19.00, 
wstęp 990 koron.

Wielkanoc w mieście. 

Od 23 marca do 2 kwietnia 
centrum Krnova udekorują 
wielkie pisanki przygo-

t o w a n e  p r z e z  u c z n i ó w 
krnowskich szkół.

27 marca
(środa)

M i e j s k i  D o m  K u l t u r y  w 
Korfantowie zaprasza na 
b e z p ł a t n e  w a r s z t a t y 
artystyczne „Zdobienie 
jaj metodą wytrawia-
nia”. Świetlica wiejska w 
Rynarcicach, godz. 17.00. 
Na zajęcia należy przy -

nieść: ugotowane jajka lub 
wydmuszki zabarwione na 
ciemny kolor.   n

Trasy na ziemi 
prudnickiej
Przed Uroczystoścą 

Zmartwychwstania 

Pańskiego ruszyła kolejna 

edycja Ekstremalnej Drogi 

Krzyżowej. Gdzie prowadzą 

trasy na ziemi prudnckiej?

EKSTREMALNA DROGA KRZYŻOWA

Koncert zespołu 
Mundinova
21 marca to nie 

tylko pierwszy dzień 

kalendarzowej Wiosny, 

to także Światowy Dzień 

Poezji. Z tej okazji Prudnicki 

Ośrodek Kultury zaprasza na 

koncert zespołu Mundinova.

ŚWIATOWY DZIEŃ POEZJI

Z
espół Mundinova powstał 
w 2017 roku we Wrocła-

wiu, z intencją by tworzyć 
muzykę unikalną, porusza-

jącą, wrażliwą na słowo i przekaz. 
Jego trzon stanowią: gitarzystka 
basowa i kontrabasistka Marzena 
Cybulka; wokalistka i aktorka Doro-

ta Kołodziej oraz gitarzysta Michał 
Wilczyński.
 Muzycy mają na swoim koncie 
dwa studyjne albumy „W drodze” 
(2019) oraz „Fantom" (2022). W 2018 
roku zespół otrzymał pierwszą na-

grodę podczas plebiscytu Bass&Beat 
Festival we Wrocławiu oraz wyróż-

nienie za kompozycję „W drodze” 
podczas festiwalu „Wschody” w 
Lublinie w 2019 roku. Mundinova 
jest także autorem muzyki do słu-

chowisk: „Łączy nas Odra, a co ona 
nam opowie” (w reż. Karoliny Kra-

wiec) i „Legendy Roztocza” (w reż. 
Doroty Kołodziej). Artyści występo-

wali na kilku renomowanych festi-

walach w Polsce, m.in. Festiwalu Li-

teratury i Teatru Between w Bytowie 
oraz Festiwalu Generator Nadziei 
w Gardzienicach. Koncertowali w 
Niemczech, Irlandii (Galway Jazz 
Festival), Norwegii (na zaproszenie 
teatru Stella Polaris).
 Nazwa grupy pochodzi od słowa 
„mundus” – czyli świat, wszech-

świat, kosmos, a więc bezmiar i wol-

ność. Nie bez znaczenia jest fakt, że 
Marzena Cybulka pochodzi z Prud-

nika. Jak sama pisze, zapraszając na 
koncert: „Kochani Prudniczanie. Z 
łezką w oku i wzruszeniem zapra-

szam na koncert w rodzinnym mie-

ście. To właśnie tam, ponad 20 lat te-

mu, w garażu przy ul. Batorego (do 
którego od czasu do czasu wpadała 
policja by nas uciszyć), w piwnicach 
Biblioteki ILO i salce Prudnickiego 
Ośrodka Kultury, łupaliśmy z kole-

gami i koleżankami rocka i reggae, 
stawiając intuicyjnie swoje pierw-

sze, muzyczne kroki.”
 Koncert odbędzie się w sali repre-

zentacyjnej Prudnickiego Ośrodka 
Kultury w czwartek 21 marca, godz. 
18.00, wstęp wolny.   n

Muzyczne Dni 
Prudnika
12 marca na konferencji prasowej burmistrz Prudnika 

Grzegorz Zawiślak i dyrektor Prudnickiego Ośrodka 

Kultury i Biblioteki Publicznej Sylwia Gawłowska-Müller 

przedstawili program tegorocznych Dni Prudnika

ZAPOWIEDŹ

D
ni Prudnika 2024 roku odbę-

dą się w dniach 22-23 czerw-

ca, tradycyjnie na prudni-

ckim Rynku. I tu od razu ważna 
informacja, najprawdopodobniej 
po raz ostatni, gdyż organizację 
następnych Dni Prudnika burmistrz 
Zawiślak zapowiedział (przed na-

mi jednak wybory samorządowe 
i potencjalnie inny ich zwycięzca 
moż mieć inną wizję) przy stadionie 
miejskim.

PROGRAM KONCERTÓW

sobota, 22 czerwca
Koncert „Muzyka łączy pokolenia 
czyli… POP w pięciu smakach”
- godz. 16.00 Dziecięca i Młodzieżo-

wa Estrada Prudnicka,

- godz. 18.00 Alicja Janosz Dzieciom,
- godz. 19.00 SEN,
- godz. 20.00 Szymon Wydra i Carpe 
Diem,
- godz. 21.00 Gwiazda wieczoru - Ma-

ryla Rodowicz.

niedziela, 23 czerwca
„Muzyczny Finał Dni Prudnika”
- godz. 17.00 Flow up!,
- godz. 18.00 KREM,
-  g o d z .  1 9 . 0 0  M a g d a l e n a  M E G 
Krzemień,
- godz. 20.30 Gwiazda wieczoru - Va-

rius Manx & Kasia Stankiewicz.

 W s t ę p  n a  k o n c e r t y  w o l n y . 
Oprócz muzyki funkcjonować bę-

dą: strefa gastronomii, atrakcje dla 
dzieci. Organizatorzy Dni Prudnika: 
Prudnicki Ośrodek Kultury, Gmina 
Prudnik.   n

P
oczątek tego wydarzenia to 
2009 rok. Jej pomysłodawcą 
jest ks. Jacek Stryczek wraz 
ze wspólnotą Męska Strona 

Rzeczywistości i Stowarzyszeniem 
WIOSNA. Pierwsza Ekstremalna 
Droga Krzyżowa przebiegała na 
trasie z Krakowa do Kalwarii Zebrzy-

dowskiej. Dziś EDK odbywa się w 
całej Polsce, również w wielu miej-

scach na świecie.

 15 marca miała już miejsce EDK 
w Głogówku, na trasie 41 m rozpo-

czynająca się w kościele pw. św. Bar-

tłomieja Apostoła. Tego dnia odbyła 
się także Droga Krzyżowa na trasie 
z Ligoty Prószkowskiej do Sanktua-

rium św. Józefa w Prudniku-Lesie (49 
km), śladem bł. kardynała Stefana 
Wyszyńskiego.

 P r z e d  n a m i  k o l e j n e  t r a s y  n a 
ziemi prudnickiej lub w najbliższej 
okolicy (EDK wychodzi poza granice 
administracyjne i państwowe):

- Matki Bożej Jasnogórskiej
Początek trasy to Gogolin (kościół 
Najświętszego Serca Pana Jezusa), 
meta nastąpi w Sanktuarium Matki 
Bożej Jasnogórskiej w Mochowie. 
Trasa długości 40 km prowadzi 
przez: Gogolin - Krapkowice - Nowy 
Bud - Strzeleczki - Ścigów - Racła-

wiczki - Moszna - Urszulanowice 
- Czartowice - Golczowice - Mionów 
- Dzierżysławice - Mochów Pauliny. 
Start w piątek 22 marca, o godz. 
20.00.

- Bł. kard. Stefana Wyszyńskiego
Początek trasy w Gogolinie, zakoń-

czenie w Sanktuarium św. Józefa 
w Prudniku-Lesie. Trasa 51 km pro-

wadzi przez: Gogolin - Krapkowice 
- Nowy Bud - Strzeleczki - Ścigów 

- Racławiczki - Moszna - Krobusz - 
Biała - Lubrza – Prudnik-Las. Start w 
piątek 22 marca, o godz. 20.00.

- Błękitna - św. Anny
Początek trasy to Kępnica k. Nysy 
( k o ś c i ó ł  W n i e b o w z i ę c i a  N M P ) , 
koniec trasy w Głuchołazach (Góra 
Parkowa). Trasa 46 km prowadzi 
rzez: Kępnica - Las Lipowski - Szybo-

wice - Wierzbiec - Moszczanka - Po-

krzywna - Góra Zamkowa - Srebrna 
Kopa - Kopa Biskupia - Jarnołtówek 
- Skowronków - Kaplica św. Anny na 
Górze Parkowej - Głuchołazy Zdrój. 
Start w piątek 22 marca, o godz. 
19.00.

-  Ż ó ł t a - P r y m a s a  S t e f a n a 
Wyszyńskiego
Początek trasy to Kępnica k. Nysy, 
koniec trasy w Sanktuarium św. Jó-

zefa w Prudniku-Lesie. Trasa 40 km 
prowadzi przez: Kępnica - Wierz-

bięcice - Las Lipowski - Szybowice 
- Charbielin - Jarnołtówek - Pokrzyw-

na - Przełęcz pod Zamkową Górą 
- Moszczanka - Dębowiec – Prudnik-

-Las. Start w piątek 22 marca, o godz. 
19.00.

- Czerwona - św. Jana Pawła II
Początek trasy to Kępnica k. Nysy, 
koniec trasy w Sanktuarium Panny 
Marie Pomocné w Zlatych Horach. 
Trasa 41 km prowadzi przez: Kęp-

nica -  Las Lipowski -  Szybowice 
- Wierzbiec - Moszczanka - Pokrzyw-

na – Góra Zamkowa – Srebrna Kopa 
– Przełęcz Mokra – Źródło św. Rocha 
– Zlate Hory. Start w piątek 22 marca, 
o godz. 19.00.

- Św. Jakuba
Początek trasy w Lubrzy (kościół św. 
Jakuba), zakończenie w Sanktua-

rium Panny Marie Pomocné w Zla-

tych Horach. Trasa 36 km prowadzi 
przez: Lubrza - Jasiona - Prudnik 
– Prudnik-Las - Dębowiec - Wiesz-

czyna - Pokrzywna - Cicha Dolina 
- Biskupia Kopa - Zlate Hory - Maria 
Hilf. Start w piątek 22 marca, o godz. 
20.00.

 O szczegółach tras, organizacji, 
zapisach można przeczytać na stro-

nie internetowej: https://www.edk.
org.pl. W trakcie mogą dojść także 
nowe trasy.   n
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– LZS Domaszkowice 
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Młodzi pogoniści dopingują starszych kolegów

Zamykajacy tabelę 4. ligi prudniczanie drugi raz w tym sezonie ulegli drużynie z Głogówka

Sport
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PIŁKA NOŻNA – 4. LIGA

NA FOTOGRAFII

Derby powiatu dla Fortuny

Powrót do 
korzeni

długimi okresami optyczną przewagę posiadał faworyzowany zespół Fortuny, ale raził  
zaskakująco słabą skutecznością. Jedyna bramka zapewniająca gościom komplet punktów 
padła w szczęśliwych okolicznościach w zupełnie niegroźnej sytuacji podbramkowej.

Mieczysław MaTCZak

B
lanka Ocipinska (na foto-
grafii) na mocy transferu 
d e f i n i t y w n e g o  z o s t a ł a 
z a w o d n i c z k ą  R o l n i k a  B . 

Głogówek. Wychowanka LZS Od-
rzanka Dziergowice, występowała 
już prędzej w zespole z powiatu 
prudnickiego, skąd przeniosła się 
do SWD Wodzisław Śląski. Klub 
z Wodzisławia nie był jednak w 
stanie utrzymać swoich sekcji i od-
sprzedał swoje miejsce w lidze Legii 
Warszawa. Zawodniczka podjęła 
decyzję, że przygodę z piłką będzie 
kontynuować w Głogówku, gdzie 
zdecydowanie może czuć się „jak u 
siebie”. (z) n

4. LIGA

23 marca (sobota),  godz. 15.30,  

boisko przy ul. Włoskiej

Pogoń Prudnik   0
Fortuna Głogówek  1
(0:1) 

POGOŃ: Kroczyński, Chrzanowski, Hawryluk, Leśniowski, Mykita 

(81. Jeleń), Augustin, Grochowski (51. Sajewicz), Rhazaoui, Pyka (77. 

Petrykanin), Serdiukov, Banasik (30’ Profic). Trener: Mariusz Półchłopek. 

Kierownik drużyny: Robert Róg.

FORTUNA: Gruchman, Dreschler (77. Stolarewski), Dziony (24. D. Hajduk), 

Nowak, Niespodziński, Koc, Kuczera, Lenartowicz (69. Trinczek), Rudziń-

ski  (62. Zalewski, 83. T. Hajduk), Wesoły, Willim. Trener: Marek Henzel.
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T
akiego przebiegu spotka-
nia i tak dobrej postawy 
prudniczan z pewnością 
czołowy zespół 4. ligi się nie 

spodziewał. Przez długi okres goście 
nie potrafili narzucić własnego stylu 
gry  przeżywającej duże problemy 
kadrowe Pogoni i gra nie układała 
się po ich myśli. Pierwszy strzał na 
bramkę Kroczyńskiego oddał do-
piero w 15. min Dreschler, ale piłkę 
zablokował Hawryluk. W 17. min 
po indywidualnej akcji i dośrod-

kowaniu Serdiukova piłki głową w 
polu bramkowym nie dosięgnął nie 
kryty Grochowski i była to najlepsza 
okazja Pogoni do zdobycia gola. Do 
24. min żadna z drużyn nie oddala 
celnego strzału w światło bramki 
i nie stworzyła dogodnej okazji 
do otworzenia wyniku. Minutę 
później bliski zdobycia gola dla 
przyjezdnych był D. Hajduk, ale 
futbolówka po jego świetnie wyko-
nanym rzucie wolnym z 20 metrów 
o centymetry minęła poprzeczkę. 

W 30. min goście w szczęśliwych 
okolicznościach zdobyli jedyną 
bramkę i komplet punktów. Przy 
w r z u t c e  z  g ł ę b i  p o l a  w  t r a k c i e 
wybiegu Kroczyński, nie atakowa-
ny przez rywala, upadł i Willim 
skierował piłkę do pustej bramki. 
Prowadzenie wyraźnie ułatwiło i 
wpłynęło na zdecydowanie lepszą 
grę Fortuny. Goście opanowali śro-
dek boiska, dokładnej organizowali 
i przeprowadzali akcje ofensywne, 
ale już do końca pierwszej odsłony 
nie stwarzali groźnych sytuacji w 
polu karnym gospodarzy. Pogoń 
zaskakująco dobrze spisywała się 
w grze defensywnej, dobrze odczy-
tywała założenia taktyczne gości 
i pierwsza polowa zakończyła się 
jednobramkową przewagą silniej-
szej kadrowo Fortuny.

 Zdecydowanie lepsze widowi-
sko stworzyły oba zespoły w dru-

giej odsłonie. Już od pierwszych 
minut częściej przy piłce byli go-
ście, ale mimo wypracowania kilku 
dogodnych sytuacji  razili brakiem 
skuteczności i nie zdołali podwyż-
szyć prowadzenia. W 48. min po 
szybkim kontrataku Wesoły posłał 

z 16 metrów piłkę minimalnie obok 
słupka, a w 52. min Lenartowicz z 
kąta z 8 metrów nad poprzeczką. 
W 58. min kapitalną interwencją 
popisał się Kroczyński, wybijając 
futbolówkę na rzut rożny po ude-
rzeniu Koca z 7 metrów! Trzy mi-
nuty później po strzale Wesołego 
z 16 metrów piłka minęła spojenie 
słupka z poprzeczką. To był bar-
dzo dobry okres gry Fortuny, ale 
wykończenie dobrych akcji ofen-

sywnych pozostawiło wiele do ży-
czenia. Z upływem czasu obraz gry 
ulegał zmianie. Pogoń grała  od-

ważniej, próbowała odpowiadać 
coraz groźniejszymi kontratakami, 
była częściej przy piłce i była bliska 
doprowadzenia do wyrównania. 
Odważna gra prudniczan mogła 
być skarcona w 74. min, ale Koc 
nie pokonał z bliska świetnie bro-
niącego Korczyńskiego. W ostat-
nim kwadransie miejscowi kibice 
obserwowali najlepszy okres gry 
Pogoni z nadzieją na doprowadze-
nie do remisu. Pogoń wykonywała 
bez powodzenia trzy rzuty wolne. 
W 81. min dobrą obroną popisał się 
bramkarz gości po strzale Serdiu-

kova z rzutu wolnego, a po „zakot-
łowaniu” się w polu bramkowym 
i  d o b i t c e  o b r o ń c a  w  o s t a t n i e j 
chwili wybił piłkę tuż sprzed linii 
bramkowej. Chwilę później po do-
środkowaniu Serdiukova i główce 
Profica z rogu pola bramkowego 
futbolówka o centymetry minęła 
słupek i wynik nie uległ zmianie. 

 W przekroju całego spotkania 
optyczną przewagę posiadała For-
tuna i chociaż jedyną bramkę zdo-
była w szczęśliwych okolicznościach  
na zdobycie kompletu punktów 
zasłużyła. Pogoń rozegrała dobre 
spotkanie i swoją grą z pewnością 
zaskoczyła silny zespół Fortuny, któ-
ry  nie spodziewał się takiej  postawy 
prudnickich piłkarzy. n
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Wybierz Najpopularniejszego 
Sportowca, Młodego 
Sportowca, Trenera i 
Działacza Sportowego Ziemi 
Prudnickiej 2023

O

SMS O TREŚCI: PREFIKS.NUMER KANDYDATA 
 (WYBIERZ Z LISTY) NALEŻY WYSŁAĆ POD 7248  (KOSZT 2,46 ZŁ Z VAT)

4. LIGA

17. KOLEJKA: Polonia N. - Victoria 

4:0, Pogoń - Fortuna 0:1, Piast - 

Domaszkowice 1:2, Bogacica - Odra II 

4:1, Polonia K. - Piotrówka 3:0, Walce 

- Gogolin 0:0, Porawie - Małapanew 

nie odbył się, Ruch - Stal 2:2.

1. LZS Bogacica (b) 17 41 58:19

2. Stal Brzeg (s) 17 40 51:19

3. Małapanew Ozimek 16 39 44:13

4. Ruch Zdzieszowice 17 36 49:29

5. Fortuna Głogówek 17 32 29:19

6. Polonia Karłowice (b) 17 25 35:31

7. Victoria Chróścice 17 24 32:35

8. Piast Strzelce Op. 17 23 28:22

9. Polonia Nysa (s) 17 23 37:33

10. Odra II Opole 17 21 25:27

11. Porawie Większyce 16 19 24:28

12. LZS Walce 17 18 22:25

13. LZS Domaszkowice (b) 17 16 24:46

14. LZS Piotrówka 17 16 21:48

15. MKS Gogolin 17 6 16:45

16. Pogoń Prudnik (b) 17 3 12:68

KLASA B, GR. 8

12. KOLEJKA: Chrzelice - Polonia 

II B. 3:0, Racławiczki II - Fortuna 

2:1, Zawada - Ligota B.-Radostynia 

2:4, Stare Kotkowice - Partyzant 

1:5, Kujawy - Polonia II P. 0:4.

1. LZS II Racławiczki (b) 11 33 33:11

2. Polonia II Prószków 11 27 73:15

3. Partyzant Kazimierz 11 23 37:26

4. LZS Ligota B.-Radostynia 11 22 36:19

5. Fortuna Łącznik (b) 11 20 29:20

6. LKS Strzeleczki 10 12 30:23

7. LZS Chrzelice 11 9 13:27

8. LZS Kujawy 11 9 16:44

9. LZS Zawada 11 8 18:38

10. Polonia II Biała 11 7 12:33

11. LZS Stare Kotkowice 11 3 11:52

KLASA B, GR. 9

12. KOLEJKA: Gryżów - Włodary 

2:2, Lubrza - Plon 1:2, Jasienica 

D. - Góral 0:2, Czarni - Przechód 

3:0, Rudziczka - Krasna Góra 3:3.

1. Czarni Korfantów 11 28 32:7

2. Góral Sidzina 11 28 52:4

3. LZS Jasienica D. 11 27 32:10

4. LZS Gryżów (s) 11 20 32:16

5. LZS Przechód 11 17 39:23

6. LZS Włodary 11 15 30:31

7. KGKS Krasna Góra 11 10 21:33

8. LZS Lubrza (s) 11 10 20:35

9. LZS Rudziczka 11 6 10:37

10. Plon Skoroszyce 11 5 7:36

11. LZS Kolnowice 10 4 6:49

KLASA OKRĘGOWA, GR. 2

17. KOLEJKA: Polonia G. - Orzeł B. 5:3, 

Jędrzychów - Orzeł Ź. 0:8, Czarni - GKS 

5:1, Goświnowice - Twardawa 0:0, 

Unia - Skalnik 2:1, Ujazd - Polonia 

P. 2:1, Raszowa - Racławiczki 1:1, 

Chrząstowice - Chemik 0:3.

1. Polonia Głubczyce (s) 17 48 73:25

2. GKS Głuchołazy 17 41 41:21

3. Orzeł Źlinice 17 38 59:24

4. Czarni Otmuchów 17 34 39:25

5. Chemik K.-Koźle 17 33 52:24

6. Polonia Prószków (b) 17 28 41:30

7. LZS Ujazd 17 26 36:34

8. LZS Racławiczki 17 22 28:31

9. Orzeł Branice 17 21 41:43

10. LKS Goświnowice 17 21 33:46

11. Skalnik Gracze (s) 17 19 35:30

12. LZS Chrząstowice 17 17 31:41

13. KS Twardawa 17 17 24:36

14. LZS Raszowa (b) 17 12 30:50

15. Unia Krapkowice (s) 17 12 26:48

16. LZS Jędrzychów (b) 17 3 9:90
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PATRONAT NAD PLEBISCYTEM SPRAWUJE  

STAROSTA PRUDNICKI RADOSŁAW ROSZKOWSKI

PLEBISCYT SPORTOWY 

Dla kogo trofea? 

EKSTRALIGA 
FUTSALU KOBIET

17. KOLEJKA: AZS UW K. - Nowy Świt 
0:7, AZS UW W. - AZS UAM P. 4:2, AZS 
AWF W. - Rolnik 7:0, Słomniczanka 
- ROW 2:2, Wanda - Rekord 0:7. 

1. Rekord B.-Biała 16 42 88:11

2. Nowy Świt Górzno 15 37 88:27

3. Słomniczanka Słomniki 16 30 68:32

4. AZS UW Warszawa 16 30 67:41

5. ROW Rybnik 15 28 57:37

6. AZS UJ Kraków 15 25 53:37

7. AZS UAM Poznań 15 15 29:47

8. Wanda Kraków 16 14 32:78

9. Rolnik B. Głogówek 16 10 28:95

10. Wierzb. Wierzbno 15 7 18:92

11. AZS AWF Warszawa 15 7 34:65

2. LIGA KOSZYKARZY, GR. D

29. KOLEJKA: Śląsk III - Basket 94:63, 

Siechnice - Doral 69:74, Maximus 

- Obra 79:66, Oleśnica - Kosz 

81:85, Sudety - Zielona G. 89:103, 

Turów - WKK II 97:90, Gimbasket 

– Włocławek 72:85, Stal II - Pogoń 

63:86 (17:22, 22:25, 10:19, 14:20). 

Prostak 26, Mordzak 19, Stalicki 16, 

Garwol 9, Nowakowski 6, S. Sanny 

4, M. Sanny 2, Gnilka 2, Jadaś 2.   

1. Pogoń Prudnik 29 56 +665

2. Turów Zgorzelec 29 56 +542

3. Kosz Pleszew 28 52 +375

4. Doral Kłodzko 29 48 +292

5. KK Oleśnica 29 46 +242

6. Maximus Kąty Wr. 29 46 +180

7. Śląsk III Wrocław 28 44 +189

8. Zastal II Zielona G. 29 44 -11

9. Obra Kościan 28 42 -124

10. Basket Gorzów Wlkp. 29 40 -105

11. Sudety Jelenia G. 29 39 -159

12. WKK II Wrocław 29 39 -221

13. Stal II Ostrów Wlkp. 29 38 -361

14. TKM Włocławek 29 36 -348

15. KKS Siechnice 29 35 -479

16. Gimbasket Wrocław 28 29 -677

KLASA A, GR. 4

15. KOLEJKA: Metalowiec - Łąka 

Prudnicka 1:1, Unia - Sokół 1:1, Rusocin 

- Sudety 3:2, Racławia - Polonia 

1:1, Rzepcze - Otmęt 0:2, Ścinawa 

N.-Korfantów - Fortuna II 1:0.

1. Otmęt Krapkowice 14 31 43:12

2. Sokół Niemodlin (s) 13 29 40:17

3. Fortuna II Głogówek (b) 14 25 34:29

4. Polonia Biała 14 24 25:14

5. Racławia Racławice Śl. 14 20 32:20

6. Metal Łambinowice 14 20 30:36

7. Unia Tułowice (s) 14 19 46:41

8. Sudety Moszczanka 14 18 34:47

9. LZS ŚN.-Korfantów 14 18 23:28

10. LZS Dytmarów 13 14 18:26

11. LKS Rusocim 14 14 37:36

12. LZS Rzepcze 14 9 22:46

13. LZS Łąka Prudnicka (b) 14 9 14:46

O
b o k  p u b l i k u j e m y  l i -

s t ę  f i n a l i s t ó w ,  k t ó r z y 
p o m y ś l n i e  p r z e b r n ę l i 
dwie poprzednie run-

dy. W decydującej rozgrywce na 
Państwa głosy (SMS) czekamy do 
czwartku, 21 marca (godz. 12.00). 
Wyniki na żywo śledzić można na 
www.terazprudnik.pl w zakładce 
„Plebiscyt Sportowy”. n

SPORTOWIEC

l Wiktoria Juchno (piłka nożna, Rolnik B. 

Głogówek) TPS.2 l Ilona Kujawska (piłka 

nożna, Rolnik B. Głogówek) TPS.4 l Alek-

sandra Sobkowicz (piłka nożna, Rolnik 

B. Głogówek) TPS.12 l  Adam Zalewski 

(piłka nożna, Fortuna Głogówek) TPS.16.

MŁODY SPORTOWIEC

l  Michał Jabłoński (koszykówka, Smyk 

Prudnik) TPM.2 l Michał Siarka (karate, 

Zarzewie Prudnik) TPM.13 l Paulina Tom-

czyk (karate, Zarzewie Prudnik) TPM.14 l 

Jeremiasz Żukliński (koszykówka, Akade-

mia Pogoń Prudnik) TPM.16.

   

TRENER

l  Jarosław Bandurowski (koszykówka, 

Akademia Pogoń Prudnik) TPT.1 l  Jo-

lanta Brudniak (karate, Zarzewie Prudnik) 

TPT.3 l Tadeusz Brudniak (karate, Zarze-

wie Prudnik) TPT.4 l  Arkadiusz Fluder 

(piłka nożna, Rolnik B. Głogówek) TPT.5.

 

DZIAŁACZ SPORTOWY 

l  Juliusz Krawczyński (koszykówka, 

Smyk Prudnik) TPD.7 l Alfred Morawiec 

(piłka nożna, Fortuna Głogówek) TPD.10 

l Krzysztof Pałka (piłka nożna, Rolnik B. 

Głogówek) TPD.11 lJan Siekaniec (karate, 

szachy, Zarzewie Prudnik) TPD.14.

Podopieczni Bartosza Trytka i Tomasza Włodowskiego pozostają w grze o 2. ligę
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KOSZYKÓWKA 

Coraz bliżej drugiej ligi 

W 
pierwszym meczu o 
3. miejsce w 3. lidze 
s t r e f y  ś l ą s k o - o p o l -

skiej prudnicki Smyk 
p o k o n a ł  n a  w y j e ź d z i e  r e z e r w y 
GKS Tychy 82:70 (24:14, 21:12, 21:25, 
16:19). Spotkanie numer dwa odbę-

dzie się w środę, 20 marca (godz. 
19.45) w „Sójce”. Gra się do dwóch 

zwycięstw. Stawką rywalizacji jest 
przepustka do turnieju półfinało-

wego o awans do 2. ligi. 
SMYK: Walkowicz 18, Miklaszewski 18, 
Garwol 18, Zychowicz 16, Jabłoński 10, 
Reczek 2, Nosol, Pyra, Zbaraszczuk, Otte. 

 Tymczasem w pierwszym star-

ciu o 1. miejsce w strefie Zagłębie 

S o s n o w i e c  r o z g r o m i ł o  A Z S  I I 
Opole 125:76. Przypomnijmy, że 
w półfinale Smyk uległ sosnowi-

czanom 1:2,  a domowa wiktoria 
nad renomowanym rywalem była 
największym dotąd sukcesem MKS 
w seniorskiej koszykówce. Oby tak 
dalej! (ws) n

eprasa.pl 97deb3c82a
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dyżury oraz pogotowie pracy

w porze nocnej, w niedziele, święta 

i inne dni wolne od pracy

środa (..) – środa (..

UWAGA! 
Apteki nie dyżurują w nocy. 
 
PRUDNIK
Dyżury od poniedziałku do piątku 

w godz. 21.00-23.00; w sobotę, niedzielę

i święta w godz. 19.00-21.00.

ŚR, CZW

Apteka „Optima”

ul. Nyska 1, tel. 77 436 65 90

PT, SO

Apteka „Pod Złotym Wężem”

ul. Powstańców Śląskich, tel. 77 406 70 93

NI, PN

Apteka  Burchacińscy Spółka Jawna 

ul. Skowrońskiego 28, tel. 77 887 01 01

WT, ŚR

Apteka „Kolorowa”,

ul. Sobieskiego 15, tel. 730 942 198

GŁOGÓWEK 
Apteki w Głogówku nie prowadzą

dyżurów

Apteka Św. Anny
ul. 3 Maja 17,  tel. 77 437 24 25

Apteka „Świętojańska”
Pl. Wolności 6,  tel. 77 437 20 66

Apteka „Crategus”

ul. Zamkowa 1, tel. 77 437 37 96

Apteka Nowa  „M. & T. Schmidt” 

ul. Mickiewicza 20, tel. 77 437 34 75

Apteka Drofarm 

ul. Piotra Skargi 15a, tel. 533 222 324

BIAŁA 
Apteki w Białej nie prowadzą 

dyżurów

Apteka „Pod Lwem”, 
ul. 1 maja 18, tel. 77 438 70 22

Apteka  im. Karola Wojtyły, 
ul. Opolska 2a, tel. 77 438 74 06

Apteka im. św. Kamila, 
Rynek 14, tel. 77 438 71 21

ŁĄCZNIK
Apteka w Łączniku nie prowadzi 

dyżurów

Apteka mgr Krystyna Wiśniewska, 

Łącznik 48 – 220 

ul. Skowrońskiego 4,

tel. 77 437 63 68

KORFANTÓW 

Apteka „Apteka Rodzinna”
ul. Wyzwolenia 16, tel. 77 435 60 27

Apteka Elżbieta Wilk
ul. Wyzwolenia 19, tel. 77 431 90 48

STRZELECZKI 
Apteka „Sub-Sole”,
Strzeleczki, ul. Sienkiewicza 33, 

tel. 77 466 82 00

Punkt apteczny „Sub-Sole”,
Dziedzice, ul. Główna 15, 

tel. 77 466 87 58 

Apteka Arnika, 
Dobra, ul. Szkolna 2, tel. 77 466 83 09 

Kujawy, ul. Opolska 1 C, tel. 77 466 87 58

WALCE
Apteka, 

ul. Mickiewicza 7, tel. 77 466 01 23

WAŻNE TELEFONY
Telefon alarmowy 112

Nocna i świąteczna pomoc  lekarska 
PCM ul. Piastowska 64, tel. 77 406 78 99

Informacja PKP, tel. 19 757

Urząd Skarbowy, ul. Kopernika 1a,   

                     tel. 77 436 99 00

POGOTOWIA
Ratunkowe 112, 999, 77 438 78 85

Straż Pożarna 112, 998, 77 438 05 30

Policja 112, 997, 478 629 503

Energetyczne 991

Gazowe 992

Wodno-Kanalizacyjne 994

>> Prudnik 77 436 25 56

>> Głogówek 77 437 46 47

Drogowe 981

Opiekuńcze 77 474 54 45

Straż Miejska 77 406 62 42

    

POWIATOWY RZECZNIK KONSUMENTÓW
Starostwo Powiatowe w Prudniku, pok. 4

tel. 77 436 93 09, 576 834 168

środa i piątek 7.30 -13.00

OŚRODEK POMOCY SPOŁECZNEJ 

W PRUDNIKU 77 406 70 38

OŚRODEK POMOCY SPOŁECZNEJ 

W GŁOGÓWKU  77 438 00 40 

OŚRODEK POMOCY SPOŁECZNEJ 
W BIAŁEJ 77 438 71 40

OŚRODEK POMOCY SPOŁECZNEJ 

W LUBRZY 77 407 46 79

Tradycji Tkackich - ul. Królowej Jadwigi 23, 

czynne: wtorek-piątek 8.00-16.00, 4. sobota 

miesiąca 10.00-16.00. Wieża Woka, Plac 

Zamkowy czynna od 1 maja do 30 września 

od wtorku do piątku 12.00-16.00 oraz w 

soboty, niedziele i święta 12.00-18.00. Cena 

biletów: Arsenał normalny 10 zł, ulgowy 5 zł, 

grupowy (20-35 osób) 100 zł, CTT normalny 

10 zł, ulgowy 5 zł,

 grupowy 100 zł, Wieża Woka normalny/

ulgowy 5 zł, grupowy 50 zł. Bilet rodzinny 

(tylko z Kartą Dużej Rodziny lub Opolską 

Kartą Rodziny) - 20 zł (obejmuje wszystkie 

obiekty MZP). W czwartki do obiektów 

muzeum wstęp wolny (poza Wieżą Woka).

Muzeum w Głogówku

Ul. Słowackiego 1, 48-250 Głogówek, 

tel. 77 437 35 00, godziny otwarcia: wtorek – 

piątek: 10.00 – 14.00.

Muzeum Śląska Opolskiego 

Ul. św. Wojciecha 13, Opole, tel. 77 453 66 77. 

Czynne 9.00-15.30 (wtorek-piątek), 10.00-15.00 

(sobota), 12.00-17.00 (niedziela), nieczynne 

(poniedziałek). Ekspozycja stała: „Pradzieje 

Opolszczyzny” i „Opole - gród, miasto, stolica 

regionu”. „Galeria malarstwa polskiego XIX i XX 

wieku”, „W kręgu farmacji”.

Městské muzeum  w Zlatých Horách

Nám. Svobody 94, 79376 Zlaté Hory. Czynne 

od wtorku do piątku, od godz. 9.00 do 12.00 

i od 13.00 do 16.00.

Městské muzeum w Krnovie

náměstí Míru 14, 794 01 Krnov, tel. 554 

614 706, e-mail: muzeum@mikskrnov.cz.

Galeria Sztuki Hanny Bakuły „No Ba!”

(oddział Muzeum Ziemi Prudnickiej)

Rynek 2, Prudnik. Godziny otwarcia: so od 

12.00 – 18.00, wt – pt 10.00 – 16.00

IZBY REGIONALNE

• Farska stodoła w Biedrzychowicach, 

usytuowana obok plebani. Jest tu 

eksponowane wyposażenie dawnego 

śląskiego domu. Kontakt z Różą Zgorzelską 

(tel. 77 437 17 99, kom. 668 290 809).

• Izba śląska w Publicznym Gimnazjum 
nr 1 w Głogówku. ul. Kościuszki 10, 

tel. 77 437 35 92. W wydzielonych 

pomieszczeniach znajdują się 

tematyczne ekspozycje: dawna pralnia, 

kuchnia, sypialnia, klasa itp.

• Izba regionalna na poddaszu budynku 
szkolnego w Przechodzie (gmina 

Korfantów). Zgromadzono w niej stroje 

regionalne, przedmioty codziennego 

użytku, sprzęty rolnicze, mapy, fotogra� e.

• Izba regionalna w Wiejskim Centrum 
Aktywizacji w Rudziczce. Izbę można 

zwiedzać od poniedziałku do piątku, w 

godz. od 13.00 do 20.00.

Zabytkowy spichlerz w Trzebinie

Czynne w każdą niedzielę, od godz. 15.00 

do 17.00. Kontakt: sołtys Roman Pilch (77 436 

03 22), Józefa Bogusz (77 436 60 22), Daniela 

Mojak (784 181 951).

KULTURA

OŚRODKI KULTURY

Prudnicki Ośrodek Kultury i Biblioteki 

Publicznej w Prudniku

Siedziba główna POK – Pałac Fränkla, 
ul. Kościuszki 1A, 48 – 200 Prudnik, 

tel. 77 436 33 96.

Miejsko-Gminna Biblioteka Publiczna,

ul. Mickiewicza 1, 48 – 200 Prudnik,  

tel. 77 436 27 60.

Kino Diana, ul. Mickiewicza 1, 

48 – 200 Prudnik,  tel. 77 436 66 85.

Miejsko-Gminny Ośrodek Kultury w Głogówku

Ul. Batorego 10, 48-250 Głogówek,

tel. 77 406 91 40. Godziny otwarcia: 

pon - pt - od 8.00 do 20.00.

Gminne Centrum Kultury w Białej

Ul. Prudnicka 35, 48-210 Biała,

 tel./faks 077 438 70 26.

Gminny Ośrodek Kultury w Lubrzy

Ul. Wolności 73, 48-231 Lubrza,

 tel./faks 77 407 46 83.

Agencja Sportu i Promocji w Prudniku

Ratusz - Rynek, Prudnik, tel. 77 436 66 55

Městské informační a kulturní středisko w Krnovie

náměstí Míru 1/14, 794 01 Krnov, tel. 554 614 706, 

e-mail: posta@mikskrnov.cz.

MUZEA I GALERIE

Muzeum Ziemi Prudnickiej

Siedziba główna - Arsenał, ul. Chrobrego 5, 

48-200 Prudnik, tel. 77 406 80 60, czynne: 

wtorek-piątek 8.00-16.00, 2. sobota miesiąca: 

10.00-16.00. Ekspozycja stała: etnogra� a, 

historia Prudnika, Stanisław Szozda. Centrum 

CENY PALIW 95 ON LPG

„Orlen” Prudnik , , ,

„Pieprzyk” Prudnik , , ,

„STW” Prudnik , , -

„Orlen” Biała , , ,

„Avia” Rzepcze , , ,

„Shell”  Lubrza , , ,

WALUTY NBP

 eur , / ,

 usd , / ,

 gbp , / ,

 chf , / ,

 czk , / ,

Stan:   marca,  godz. . - .                   zebrał: Damian Wicher-Sienkiewicz
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48-200 Prudnik, ul. Kościuszki 13a

TELEFON
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Małgorzata STRAUB

Złote obrączki…
Z PERSPEKTYWY OPTOMETRYSTY (13)

I 
róże płonące… Wielu Czytelników 
na pewno zna ten popularny refren, 
pochodzący z utworu Krystyny 
Giżowskiej. Dzisiejszy artykuł nie 

będzie jednak dotyczył polskiego hitu 
weselnego, a jęczmienia i sposobów 
jego leczenia, jako że jeszcze nikt nie 
zaczął śpiewać o ostrym zapaleniu gru-
czołów powiekowych, wywołanych 
przez bakterię - gronkowca złocistego 
(Staphylococcus aureus). Jęczmieniem 
określa się ostre, ropne zapalenie 
mieszków włosowych rzęs i gruczołów 
znajdujących się w brzegach powiek. 
Jest to schorzenie, objawiające się 
twardą, białawą grudką, powodującą 
zaczerwienienie, obrzęk powieki, 
swędzenie i łzawienie, przybierające 
później postać małego, bolesnego 
guzka zapalnego wypełnionego ropą.  
Co łączy tę przypadłość ze wspomnia-
ną piosenką? Dobrze znany jest nam 
staropolski sposób, w myśl którego, 
gdy na oku pojawia się opuchlizna, 
trzeba potraktować ją przy użyciu 
złotej obrączki. Ta przekazywana „z 
dziada, pradziada” metoda, która 
polega na potarciu złota o ubranie, a 
następnie przyłożenie go do oka, nie 
zawdzięcza swojej pozornej skutecz-
ności leczniczym właściwościom tego 
szlachetnego kruszcu, a cały jej sekret 
tkwi w cieple wytworzonym przez 
tarcie. Można więc zapytać, dlaczego 

jest to zabieg wątpliwie skuteczny, 
skoro wydaje się, że przynosi oczeki-
wane rezultaty? Otóż, na statystycznej 
obrączce znajduje się kilka miliardów 
bakterii, przeniesionych z rzeczy, któ-
rych dotykamy na co dzień. Ponadto, 
osłonięta przestrzeń, pomiędzy skórą, 
a pierścieniem, stanowi ciepłe i przyja-
zne środowisko, sprzyjające dalszemu 
rozwojowi drobnoustrojów. Gdy tak 
zanieczyszczony przedmiot, przyłoży-
my do nadkażonego brzegu powieki, 
oczywistym jest, że narażamy swój stan 
na dalsze jego pogorszenie. Wobec 
tego, należy szukać innych sposobów 
na ogrzanie brzegów powiek, bez nara-
żenia się na dalsze zmiany chorobowe.  
Wśród polecanych, domowych metod 
wspomagających leczenie, wymienia 
się masaż gruczołów, poprzedzony 
okładami ciepłym ręcznikiem, o 

którym wspominaliśmy w jednym z 
poprzednich artykułów. Jeżeli nie przy-
niesie on poprawy i po kilku dniach 
stosowania takiej termoterapii objawy 
nie ustąpią, należy niezwłocznie skon-
sultować się z okulistą.
 Warto wiedzieć, że nawet dobrze 
leczony jęczmień może nawracać. Do-
tyczy to głównie osób nieprzestrzega-
jących najważniejszych zasad higieny 
okolic oczu. Bakterie i drobnoustroje 
dostają się wówczas do błony śluzowej 
oka. Szacuje się, że za ok. 90% przypad-
ków zakażeń odpowiadają gronkowce. 
Często nawracające jęczmienie mogą 
też być sygnałem do diagnostyki in-
nych chorób, gdyż mogą sugerować 
cukrzycę, trądzik różowaty i łojotoko-
we zapalenie skóry. Pojawiają się one 
także u osób z obniżoną odpornością 
lub z chorobami nowotworowymi. W 
czasie leczenia należy zrezygnować z 
noszenia soczewek kontaktowych. Nie 
powinno się także stosować makijażu 
oczu, a szczególnie nie zaleca się uży-
wania kosmetyków, z których korzysta-
liśmy przed wystąpieniem jęczmienia, 
z uwagi na występujące w nich siedli-
ska bakterii. W każdej legendzie kryje 
się ziarno prawdy, mam więc nadzieję, 
że teraz już wiecie, drodzy Czytelnicy, 
że w przypadku sławetnego pocierania 
oczu złotem, sekret tkwi w cieple, a nie 
w obrączce. Masaż brzegów powiek 
warto stosować nawet wtedy, gdy nie 
przeszkadzają Wam żadne dolegliwo-
ści, a na pewno przyniesie to korzyści w 
postaci pięknych i zdrowych oczu. n

Autorka jest optometrystą (NO18307), 

członkiem PTOO i PSSK, member of 

EuDES (wizytówka Salonu Optycznego 

„Wzrokowcy” na str. 4)
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